Dziennik KRAJ wychodzi codzień wieczorem z wyjątkiem niedziel i świat. 
Numer pojedyńczy w Krakowie i Lwowie kvsztuje 10 centów. 


Przedpłata wynosi: 


rocznie kwartalnie miesięcznie 
W Krakowie...,..,....- 20 złr. © — „K-ałr. — 2 złr. 
W Austrji i Wegrzech... 24 > = 6 » — 2 „ 26 cent, 
W Prusach i Niemczech . 16 tal. — 4 tal. 5 sgr. 1 tal. 15 sgr. 
We Francji i Anglji..... 108 frank. — 27 frank: — 10 franków 
W Belgji, Włoszech i ` 
Szwajcarji +«+..+ ++ 80 frank. — 20 frank. — 7 franków. 


Przedpłatę przyjmuje Admixistracja dziennika KRAJ, wszystkie Urzędy 
pocztowe austrjackie i zagraniczne, oraz niżój wymienione ajeneje. 


ajencje przyjmujące przecipłatę. w Erasowie : M. Dworski, 
w” Tarnowie: Księgarnia Gazdy. — ww Przernayślu.: Księgarnia braci Jeleniów. 

Ajencje przyjnaujące ogłoszenia: w Erasowie : M. Dworski, ksiegarnia Józefa Czecha, binro komisowe Jakóba Goeldwassera w hotelu 
w Tarnowie: Księgarnia Gazdy—wr Poznaniu: Administracja Dziennika Poznańskiego.— 
winy Zygmunta Kotkowskiego, I. Auwinkel N. 3. —wv Berlinie, 


Gubrynowicza i Szmidta. — 
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Kraków, piątek 23 CZETWCA. 


Skład papieru Ż. J. Wywiałkowskiego, księgarnia J. Czecha, 


w wWiecniu : Haasenstein & Vogler, Neuer Markt Nr. 11. — Oppel 
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i 
handel Wierzuchowskiego i biuro komisowe Jakóba Goldwassera w hotelu pod Róża.— Wve Lwowie: Księgarnia | 


pod Jtóżą. — wre Irwowie: ksieg. 
ik Wollzeile Nr. 22. — Rudolf Mosse, 


pmronachjum, Zürichu i St, Gallen : Rudolf Mosse München, Windenmachergasse, 3. — WY” ErTanaburgu, Frankfurcie nad Menem, Berlinie, Lipsku, 


Bazylei, Zürichu, St. Gallen, Genewie i Sztutgarcdzie u Huasenstcina & Voglora. — w Paryżu : Ksiegarnia Władysława Mićkiewicza „Librairie de Luxembourg rue de Tournon 16.“ 


Rcd-keja i Administracja w Krakowie, ulica Mikołajska 1. 434% 
Vi:spadycja miejscowa w administracji „Kraju“, ulica Mikołajgkzj? 
F isté. wi sfrankowanych nie przyjmuje się. Reklamacje nieopieczęto | 
` ' o są od opłaty i uwzglednia sie je tylko w terminie 8 dnią Rs 
kopismów nadsyłanych Redakcji nie zwraca sie, tylko się je niszczy ç 


Cena ogłoszeń (inserażów). 


Ogłoszenia przyjmuje Administracja dziennika „KRAJ“, oraz 
niżćj wymienione ajencje. 
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Ogłoszenie przedpłaty 
na KRATY. 
w Krakowie: 


od 1 lipca do 30 września . 
od 1 lipca do 31 grudnia. . AO , 


w Austrji z przesyłką pocztową: 


. 5 złr. 


od 1 lipca do 30 września . . © złr. 
od 1 lipca do 31 grudnia . . 4% , 


Upraszamy Szanownych Prenumeratorów na- 
szych, którzy od 1go lipca b.r. prenumerate 
swą odnowić maja, iżby raczyli oszczedzić nam 
nawału pracy przy końcu kwartału i nadsyłali 
wcześnie prenuneratę, by nie doznali przerwy w 
otrzymywaniu dziennika, 

Najtańszym sposobem przesyłania pieniędzy, sa 
przekazy pocztowe, gdyż opłata do 10ciu złr. wy- 
nosi tylko 5 centów, a do 50 złr. 10 ent. 


Zapraszając czytelników naszych 
do odnowienia prenumeraty, prze- 
syłamy im zarazem tę miłą wiado- 
mość, że od 1 lipea b. r. zapewni- 
liśmy sobie stałe współpracownictwo 


p. J. l. KRASZEWSKIEGO, 


który po zaprzestaniu wydawnictwa 
swojego czasopisma „Tydzień“ wstę- 
puje do redakcji „Kraju“, jak to ró- 
wnocześnie p. Kraszewski w osta- 
tnich numerach „Tygodnia* ogłasza. 


OW WZORZYSTA TOW DOŃ ET E EESE 
Kraków 22 czerwca. 


Dzienniki niemieckie, a bardzićj 
jeszcze wiedeńsko - pruskie, sławiąc 
triumf i zjednoczenie Niemiec, zape- 
wniają świat i siebie, że teraz 
już, wobec takićj potęgi niemiec- 
kiej, która zdolną jest do utrzyma- 
nia równowagi w Europie, i bez 
zezwolenia którćj nie ważniejszego 
zajść nie może; że teraz już zapa- 
nowała pogoda na horyzoncie euro- 
pejskim, znikły wszelkie czarne pun- 
kta i pokój długotrwały jest zape- 
wnionym. 

Nie dziwnego, że Niemcy takiemi 
dumnemi marzeniami się kołyszą, 
niemnićj jedak na serjo takich za- 


pewnień brać nie można; u Niem-|jest mocy wyrwać z piersi ludzkićj|jowemu, a to przez udział w zbiorowóm 


ców można je w danćj chwili oszo- 
łomienia pojąć, lecz gdyby ktokol- 
wiek inny tym złudzeniom się na 
trzeźwo oddawał, byłoby to nader 
zgubne zaślepienie, byłoby to zapo- 
znawaniem faktycznego stanu rzeczy, 
zapoznawaniem wszelkich oznak i ob- 
jawów, które niemal codziennie u- 
wagę ludów i rządów zajmują. 
Niemcy osiągnęli szczyt swoich 
marzeń, resztę dokona jakeśmy to 
wczoraj wykazywali — sama natura 
rzeczy; więc też Niemcy mogli już 
wołać point des reveries. Liecz do- 
konanie się jedności niemieckićj — 
jest właśnie faktem okazującym, że 
jest to początek dopiero narodo- 
wćj restauracji w Europie — że 
w wieku naszym, w którym prawo 


Z wieku XYVI. 
Wielka wojna 


o wolność i niepodległość 


Odczyt publiczny, miany w Krakowie d. 27 
maja 1871 r. w sali muzeum techniczno- 
przemysłowego 
przez 
Alfreda Szczepańskiego. 

(Ciag dalszy.) 

Więc oczywiście nadszedł czas, żeby 
dyplomacja europejska się odezwała. — 
I stało się coś po obnego, jak w r. 1864 
owa tragiczno - komiczna interwencja dy- 
plomatyczna w sprawie polskiej, 

Francja, Austrja przesłały uwagi do 
Madrytu — a Filip (jak Gorczakow w r. 
1864) odpisał, że ubolewa nad tóm, iż 
ktoś tam miesza się do spraw, które je- 
„go tylko obchodzą. S 

Na tém miejscu wypada téż wspomnieć 
o związku, w jakim w danéj chwili sta- 
nęła cała niederlandzka kwestja do na- 
szych ojczystych dziejów. 

Francja od początku téj walki kiero- 
wała się polityką dwuznaczną. Udając 
zgodę z protestantami (z Hugonotami) o0- 


narodowości doszło do znaczenia |polskićj, nie tylko bowiem, że niejospy w Galicji, któryby lepićj od- 


zasady w stosunkach międzynarodo- 
wych, teorja ta musi się w zupeł- 
ności dokonać. Z 

Przedewszystkiem więc każdy — 
nie mówiemy już Polak, ale każdy 
trzeźwy i rozsądny człowiek wi- 
dzieć musi, że sprawa Polska 
nabrała po zjednoczeniu Niemiec 
większego znaczenia, tóm większą 
jest potrzebą Europy załatwienie jćj. 

Nie ma wątpliwości, że forma mi- 
litaryzmu pod jaką na razie doko- 
nało się zwycięstwo Niemiec, so- 
jusz tego militaryzmu z Rossją — a 
upadek Francji i zobojętnienie An- 
glji, są to warunki mogące na Eu- 
ropę sprowadzić przez pewien czas 
noc i głuchą ciszę reakcji i ucisku. 

Lecz właśnie ta noc dokuczy 
zanadto ludom i państwom za- 
grożonym przez wzrost uniwersal- 
nych potęgi stanie się pubudką do 
odporu, do sprzymierzenia się wspól- 
nego przeciw reprezentantom zabo- 
ru. I w łonie tych państw zabor- 
czych nawet musi się zbudzić za- 
stanowiony na chwilę prąd ku od- 
zyskaniu wewnętrznćj wolności i 
swobody. 

Osią tego zwrotu ku wyzwoleniu 
musi być sprawa polska, a rękoj- 
mią w tój mierze jest oprócz wy- 
mienionych ogólnoeuropejskich przy- 
czyn, niezłomna żywotność i wy- 
trwałość narodu polskiego, który 
dopóki nie wyrzekł się życia, do- 
póty wyrzec się nie może jedynego 
warunku tego życia, to jest odbu- 


dowania całćj ojczyzny. 


Dumne zaślepienie Niemców, wia- 
ra w iglicówki, w działa Kruppego 
i w sojusz moskiewski, — może na 
chwilę łudzić się i zapominać o i- 
stotnych warunkach nie martwego, ale 


żywego porządku w Europie, może s 


zapominać o prawie przyczyn i 
skutków i chcieć historją zatrzymać 
w biegu. Na chwilę może się zda- 
wać pacjentom w Ems, że to jest 
możliwem — lecz nie w  ludzkićj 


wolność i sprawiedliwość, a zagro- 
żonych uczynić ślepemi na własne 
niebezpieczeństwo. 

A zagrożonemi oprócz uciśnionych 
ludów, oprócz narodu polskiego, są 
wszystkie państwa, — jest Austrja 
znajdująca się w epoce porodzenia 
nowego ustroju, który to połóg przy 
pomocy sąsiadów może ję o śmierć 
przyprawić, jeżeli nie oprze się na 
narodowościach, na wolności, jeżeli 
nie wyrwie z rąk Rossji wyłączne- 
go wpływu jaki ona dotąd posiada 
w krajach wschodnićj i południo- 
wćj Słowiańszczyzny, — jeżeli nie 
nie zdobędzie się na odegranie pier- 
wszorzędnćj roli w całćj sprawie 
wschodnićj. Sprawa ta zaś ściśle 


jest załatwioną, ale owszem przez 
rezultat ostatnich konferencji czar- 
nomorskich wprowadzoną została w 
stan zapalny, groźny dla Turcji, 
Austrji, dla całćj Europy. 

` Sprawa Polska i Wschodnia są 
to więc czarne punkta, których zna- 
czenie o wiele się jeszcze podnio- 


powiadał właściwościom kraju, wymaga- 
niom czasu i umiejętności niż dotychczas 
obowiązujące przepisy. 

Zdaje się nam; iż po to tylko zasiada- 


dla |ją delegaci wydziału sejmowego w ra- 


dzie zdrowia, aby bronili w nićj intere- 
sów kraju. Sam rząd uznał konieczność 
wpływu wydziału krajowego na sprawy 
zdrowotne (sanitarne). Korzystajmy więc 
z tego wpływu. Rada zdrowia nie jest 


sło w skutek ostatnich przemian w |od tego, aby jéj członkom nadać tytuł 
Europie — a nie są to punkta je-|e. k. radców zdrowia; właśnie obowiąz- 


dyne, po za niemi jest jeszcze wiele 
innych. lubo odmiennej natury — 


kiem jest delegatów wydziału do rady 
zdrowia wpływać i walczyć o zaprowa- 
dzenie w kraju naszym niezbędnych re- 


które równocześnie załatwienia Się | form saniłarnych. — Tego kraj po nich 


domagają — w duchu wolności i 
sprawiedliwości. 


Wiadomości polityczne 
i korespondencje. 


— rm 


Kraków. W skutek wojny nieda- 
wno ukończonćj ospa szerzy się nie- 
mal w całej Europie; jesteśmy zewsząd 
zagrożeni tą zarazą. Tei, 

Przegląd lekarski pisze w tój mierze : 

„Nie sądzimy, aby wdanie się w t 
sprawę towarzystw lekarskich było sku- 
tecznóm ; nie mają bowiem powagi urzę- 
dowćj, jaką posiada namiestnictwo, 
dział krajowy, zwłaszcza tóż krajowa ra- 
da zdrowia, do którćj zajmowanie się tą 
sprawą przedewszystkiem należy. 

Ponieważ wydział sejmowy opędza z 
funduszu krajowego koszta szczepienia 
ospy, które wynoszą do 20 tysięcy złr. 
przeto zdaje się nam, że on pierwszy po- 
wołanym jest do obmyślenia środków u- 
sunięcia niedostatków przy szczepieniu 
zbiorowóm ospy spostrzeganych. 

, Prowadzenie szczepienia ospy ochron- 
nej należy, jak wiadomo, do władz pań- 
stwowych ; nikt atoli nie zaprzeczy z pe- 
wnością prawa ;kontroli w téj mierze wy- 
działowi krajowemu, a tóm mnićj prawa 
czuwania, aby fundusz krajowy nie był 
marnowanym. Bo przecież rzecz oczywi- 
sta, iż kto płaci, winien wiedzieć, za eo 
łaci. 

Jakim sposobem wydział krajowy mo- 
że wykonywać taką kontrolę i zarazem, 
że tak powiem, ją udoskonalić? Według 
rozporządzeń rządowych (rozp. namiestni- 
ctwa dnia 1 listopada 1836 liczba 36280 
rozp. min. spraw wew. z dnią 25 lipca 
1857 r.) prawo kontroli służy wydz. kra- 


szczepieniu ospy naczelników gmin, któ- 
rzy osobiście mają być przytomnymi 
szczepieniu ospy i muszą potwierdzać le- 
karzowi wykazy dzieci szczepionych. — 
Ponieważ zaś nie każdy naczelnik gminy 
skutecznie może czynności te wykony- 
wać, przeto naszóm zdaniem wydział sej- 
mowy mógłby do komisji szczepienia o- 
spy delegować członków rad po- 
wiatowych, (ile możności (sea = 
którzy, zaopatrzeni poprzednio w dokła- 
dne instrukcje, asystowalib zbiorowym 
szczepieniom ospy i 0 nie ostatkach ta- 
kowych donosiliby wydz. krajowemu. 
Dalej obowiązkiem wydziału 
krajowego jest wpływać na usunięcie 
wadliwych przepisów, lub téż na ich u- 
lepszenie, wpływać zaś wydział sejmowy 
może przez swoich delegatów w radzie 
zdrowia. — Rada zdrowia ma prawo po- 
czątkowania, może więc wydział krajo- 
wy wnieść przez awojck delegatów pro- 


związana z rozwiązaniem kwestji|jekt do przepisów szczepienia 


nnn 


walce protestanckich Niederlandów prze- 
ciw Hiszpanji, mając własny interes w u- 
pokorzeniu i osłabieniu Hiszpanji. Lecz 
żądza prześladowania innowierców wzięła 
wreszcie górę nad polityczną rywalizacją 
z Hiszpanją i z natchnienia rólowej ma- 
tki, Katarzyny Medicis, nastąpiła owa o- 
hydna rzeź Hugonotów w Paryżu w nocy 
św. Bartłomieja, w którćj Karol IX wła- 
MA do uciekających Hugonotów 
strzelał. Filip i Alba tryumfowali , Fran- 
cja stała się wrogiem Niederlandów. Nie- 
długo potóm jednak nastało w Polsce bez- 
królewie po śmierci Zygmunta Augusta, 
a jako kandydatów na tron polski sta- 
wiano między innymi i księcia Orania i 
księcia francuzkiego Henryka Valois. — 
Wieść o rzezi paryzkiéj była złym pasz- 
portem dla Henryka, zwłaszcza dla Pol- 
ski, w której panowała za Jagiellonów 
zupełna tolerancja co do wyznań, o któ- 
rój słynny Melanchton pisat: „że w je- 
dnej Polsce wówczas prawda była wol- 
ną.* Książę Orania sam nie pretendował, 
ale rząd francuzki czuł potrzebę nietylko 
zatarcia wrażenia rzezi, ale nadto pozy- 
skania księcia Orania, iżby swoich wpły- 
wów w Polsce użył na rzecz Henryka 
Valois. Nastąpiła w skutek tego zmiana 
w polityce Francji; przyrzekano Oranii 
zawarcie zgody z protestautami, pozwo 


biecywała zrazu pomoc księciu Oranji w lenie dla niego na werbunki we Francji. 
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Wszystko obłuda i fałsz — jak w ogóle 
Niederlandy nie doznały w śmiertelnych 
swoich zapasach pomocy od żadnego z 
europejskich państw, lubo w interesie ich 
leżało ukrócenia potęgi uniwersalnego 
państwa Filipa II dla zabezpieczenia ró- 
wnowagi europejskićj i własnego bezpie- 
czeństwa. Jedynie własne siły i poświę- 
cenie miały je doprowadzić do zwy- 
cięztwa. 

Hollandja téż, słuchając tylko własnej 
woli i głosu Wilhelma Oranii, walczyła. 
Każdy dzień odznaczał się srogiemi bo- 
Jami, ofiarami i klęskami, ale i cudo- 
wnóm bohaterstwem. W zdobytych mia- 
stach Zutphen i Naarden kazał Alba wy- 
ciąć całą ludność ; pozostałych kilkuset 
obywateli żołdactwo zmęczone mordem, 
wiązało plecami do siebie po dwóch i 
wtrącało do jezior na utopienie — albo 
spędzano tłamy do kośsiołów: zapalano 
Je 1 wyduszano w ogniu i w dymie; a 
drzewa po wszystkich drogach pełne by- 
ły powieszonych nogami do góry. Żoł- 
daetwo doprowadzono do tego stopnia 
wściekłości, że jeńcom skrępowanym pła- 


` 


tało mieczami piersi i piło z nich gorą-| 


cą krew. 
Alba zmuszony był oblegać: Harlem, 
Alkmaar, Lleyde. 
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spodziewać się ma prawo. Na podstawie 
istniejącego porządku rzeczy, a nawet w 
zakresie obowiązujących ustaw wydział 
krajowy wiele mógłby zdziałać dla po- 
prawy szczepienia ospy w kraju naszym, 
a przez to ochronić fundusz krajowy od 
uszczerbku, którego łatwo uniknąć. 
Należy tylko zejść ze stanowiska wy- 
godnego legis latae i wszędzie wytrwale 
i umiejętnie korzystać z prawowitego 
wpływu na legem ferendam. Nie zapatru- 
jemy się tak czarno na stosunki krajo- 
we, jak delegat wydziału dr. Dobie- 
szewski, że wydział sejmowy jest bez- 
silny w sprawie szczepienia ospy. Nale- 


©|ży sił szukać tam, gdzie się one rzeczy- 


wiście znajdują, a jeżeli pamiętać będzie- 
my w pracy nad polepszeniem zdrowia 
powszechnego o zasadzie Bak ona: Re- 
stawrandum ab imis fundamentis, to zwol- 
na krocząc po drodze legalućj, zdobę- 
dziemy nie jedno stanowisko dotychczas 
przez nas bronione,“ p pca: SĄ 


tę posadę, po dwa tysiące pięćset rubli | 


rocznie; 2) potrzebny na ten przedmiot 
rozchód zaliczyć na rachunek kredytu 
wyznaczonego w budżecie kasy państwa 
na nadzwyczajne w tćj kasie wydatki, 
a od 1 stycznia 1872 r. wnieść do bu- 
dżetu ministerstwa spraw wewnętrznych. 


Car zatwierdził te uchwały. 
(Dz. Warsz.) 


Lwów. [O delegacji galicyjskićj] 
pisze Gaz. nar. między innemi: | A 

„Nigdy jeszcze żadna delegacja nie 
była w tak korzystnóm położeniu jak o- 
becna, bo zbiegiem okoliczności teraźniej- 
szych, ministerstwo znalazło się w tém 
położeniu, iż na nićj głównie opierać się 
musi. Tymczasem delegacja nasza nie 
wyzyskuje téj pozycji swojćj jak należy, 
nie dosyć energicznie bierze się do rzeczy. 

Właśnie minister dla Galicji nomino- 
wany powinien się stać pośrednikiem dla 
delegacji w dobijaniu się dalszych u- 
stępstw. Kuć trzeba żelazo, dopóki jest 


zupełnie przerwało. Wszczęła się więc 
najkrwawszo walka między Ab ogó 
żoném miastem i Wilhelmem, walka na 
lądzie i na jeziorach. 30,000 Hiszpanów 
obozowało koło Harlem — w mieście zaś 
było tylko 4,000 powstańców — lecz cała 
ludność pełna zapału i poświęcenia. K o- 
biety utworzyły osobny legjon 
od dowództwem jednćj wdowy z naj- 
znakomitszćj w mieście rodziny. — Trz 
szturmy odparto, ciała obrońców ża: | 
niały wyłomy w murach porobione przez 
biszpańskie działa. 7 miesięcy trwało 
już oblężenie, ludność wyzywała Hiszpa- 
nów w codzienny bój na wałach z nie- 
słychaną brawurą; lecz wróg sroższy od 
Hiszpanów nadszedł — głód. Już. nie było 
nie do jedzenia, tylko trawa z ogrodów, 
z cmentarzy j chwasty tu i owdzie po 
ulicach wyrosłe. Wysłano przez gołębia 
list do Wilhelma pisany krwią, że miasto 
kona Pomoc nie nadciągła — Harlem zdo- 
byli Hiszpanie i wymordowali ludność, 
która i tak z głodu po ulicach padała. 

Gorzej jeszcze było w Alkmaare. W 
mieście było 809 żołnierzy i 1,000 zbroj- 
nych mieszczan, naprzeciw 16,000 wojska. 
Kobiety, dzieci, starcy bronili murów — 
kilkanaście szturmów odparto. Hiszpanie 
zabobonni mówili, że chyba jakieś nie- 


Zdobycie Harlem było dla Alby wa- | ludzkie potęgi walczą przeciw nim. A pod- 
żnóm, gdyż siły powstania byłoby w środ- czas, kiedy miasto się broni — przerwano 


gorące; uzyskiwać dalsze ustępstwa, do- 
pókąd ministerstwo jest w przymusowóm 
położeniu opierania się głównie na dele- 
gacji naszej. Gdy rada państwa zostanie 
zamkniętą, minie chwila korzystna.* 
Dodamy tu uwagę, że mie wiemy do- 
tąd o ministrze dla Galicji, gdyż — jak 
nam donoszą — referatów galicyjskich p. 
Grocholskiemu wcale dotąd nie oddano. 


Lwów. (Wyciąg z protokułów posiedzeń 
wydziału krajowego, za czas od 1 kwietnia 
do 31 maja 1871 r.) (dok.) 

Wydział krajowy zatwierdził następu- 
jące oferty: 

A. Na dzierżawę myta w Brzeżnicy, 
ofertę skarbu dębickiego za rocznym czyn- 
szem 2500 złr. 

B. Na roboty konserwacyjne przy dro- 
gach krajowych: 

1) p. Wolf Friedmana na dostawę szu- 
tru w pow. tremboweskim; 


2) p. Salomona Saarego dostawę | 
szutru dla drogi prusko-sz j; 
3) p. Marcina Groblewskiego na zbu- 


dowanie poręczy przy drodze gorlicko- 
konieczniańskiéj; t 

4) p. Majera Lenera ną dostawę szutru 
w pow. gorlickim; 

5) p. Jośla Goldsteina na roboty przy 
drodze keywrgaskry wyci. | 

6) pp. Pawlikowskich na roboty przy 
drogach tarnowsko-niedzieckićj i kroścień- 
ko-szczawnickiej ; 

T) p. Kurniewicza na roboty przy dro- 
gach sanocko -rzeszowskićj 1 sanocko- 
przemyskiej; 

8) p. Wiezera na dostawę szutru w pow. 
buczackim; 

9) p. Feliksa Schmitta na dostawę szu- 
tru w pow. sandeckim; 

10) p. Kesslera na budowę mostów na 
drodze mieleckiej; 

11) pp. Herza i Jana Krawczyka na 
dostawę szutru w pow. mielniekim i pil- 
źnieńskim; 

12) p. Mojżesza Eeksteina na roboty 
dla drogi skaławsko-czortkowskiej; 

aa p. Kurniewicza na dostawę szutru 
dla drogi przemysko-sanockićj; 

14) p. Oleksy Martyniuka na dostawę 
szutru dla drogi skałecko-zaleszczyckićj; 

15) gmin Boryszkowce, Łatkowcę i Ba- 
bince na dostawę szutru dla drogi okop- 
sko-borszczowskiej. 

C. Na dostawy: 

1) drzewa i desek do budowy zakładu 
w Kulparkowie ofertę państwa Brodów; 

2) drzewa opałowego do cegielni tójże 
budowy p. Radoszewskiego; 

3) piasku do tójże budowy oferty pp. 

rólikowskiego i Sadłowskiego. 

D. Na dzierżawę propinacji w Winni- 
kach ofertę gminy Winniki, za rocznym 
czynszem 8120 złr. na trzy lata. 

Przyjmując do wiadomości doniesienie 
c. k. namiestnictwa o zamierzonóćm zwi- 
nięciu szkoły chirurgicznej we Lwowie, 
wydział krajowy oświadczył się albo za 
zupełnóm odrazu zamknięciem pomienio- 
nćj szkoły, nie czekając upływu lat trzech, 
albo przynajmnićj za tóm, aby więcćj nie 
przyjmowano uczniów na pierwszy rok. 

Po porozumieniu się z e. k. namiest- 
niectwem uchwalił wydział krajowy ogło- 
sić drukiem nowo wypracowane instrukcje 
szpitalne. 

ydział krajowy zatwierdził zaprowa- 
dzenie regińdach krakowskich dyżurów 
lekarskich. 

Wydział krajowy dozwolił na przyjmo- 
wanie do szpitali krakowskich doktorów 
medycyny na bezpłatnie praktykujących 
lekarzy. ż 

Wydział krajowy uchwalił przedłożyć 


tamy, aby zalać cały kraj, zniszczyć i 
własne zasiewy, ale i utopić Hiszpanów. 
Przestraszeni Hiszpanie po 7 tygodniach 
oblężenia ustąpili. Alba był pokning, 
jeszcze nie zupełnie na polu walki, ale 
juź w własnym duchu, więc oczywiście 
Filip już go nie potrzebował i odwołał go. 
Powstanie rosło w siły wśród krwi i rulu, 
wzmacniane cierpieniem, bohaterstwem, 
niezłomnością i otuchą naczelnika swego, 
który łączył w sobie dojrzałe postanowie- 
nie ludu niedającego się ani oszołomić 
przez powodzenie, ani osłabić przez klę- 
ski., który powtarzał w najcięższych chwi- 
lach z całym spokojem: „jeżeli mamy 
zginąć, to gińmy dopełniwszy obowiązku, 
dając przykład następcom — w każdym 
razie zanim Hiszpanie z nami skończą, 
kosztować ich to będzie połowę Hiszpa- 
nji, jej bogactw i ludzi“. ? 

Po Albie obejmowało dowództwo kilku 
jeszcze książąt, lecz wypadki rozwijały 
się dalćj z niezłomną loiką, okazując do 
czego jest zdolny lud, gdy zjednoczy siły 
swoje 1 miłość wolności. _ è 

Wśród walki olbrzymićj, prowadzonej 
z rozmaitóm powodzeniem (wymagającćj 
tomów na opowiedzenie jćj), wyłania się 
zwolna niepodległość Holandii, 

(Ciag dalszy nastapi.) 
e W 


wys. sejmowi wniosek względem sprze- 
daży dóbr szpitali krakowskich położo- 
nych w Galicji, i względem zaciągnięcia 
poiyeski na dobra Tropiszów, położone 
w Królestwie polskiéim. 

Udzielając drowi Berhleffowi, dyre' to- 
rowi szpitala lwowskiego, urlopu na trzy 


Gubrynowicza i Szmidta ajencja dzieńników A. J. Piatkowskiego — 
Seilerstiitte Nr. 2. — Bióro komisowei wywiadowcze dla Galicji i Buko- 


miesiące, wydział krajowy poruczył za- _ 
€ ? J R 


stępstwo jego drowi Bogusławowi Long- 
champsowi. 

Wydział krajowy zamianował: 

dra Buszka adjunktem przy oddziale 
> wewnętrznych w szpitalu krakow- 
skim; 

dra Sawiekiego tymczasowym zastępcą 
sekundarjusza przy szpitalu lwowskim. 

Na zapytanie księcia marszałka krajo- 
wego, wystosowane do p. ministra spraw 
wewnętrznych, odpowiedziało namiestui- 
ctwo w myśl reskryptu p. ministra z d. 
26 kwietnia b. r. do 1. 1665, że skoro 
sejm z najwyższego polecenia odroczo- 
nym został, tak też z chwilą jego odro- 
czenia przerwane zostały czynności ko- 
misji przez niego wybranych, i że bę- 
dzie rzeczą sejmu na nową sesję zebra- 
nego ustanowić komisje, jakie uzna za 
potrzebne. 


Wiedeń 21 czerwca. 


niższćj rady państwa]. 

Dziś nie mogła jeszcze być rozbieraną 
w izbie pełnćj poprawka dra Glasera do 
„ustawy o księgach hypotecznych,4 bo 
dotyczący wydział jeszcze nie powziął 
stanowczćj decyzji w tym przedmiocie, 

Spełniono najprzód formalności ode- 
słania do wydziału finansowego „przed- 
łożenia,* co miesiąc teraz praktykowane- 
go: o przyzwolenie na pobór podatków 
pro Juli. — Dr. Dienstl, jako sprawo- 
zdawca przedmiotu tabularnego , refero- 
wał daléj (z wypuszczeniem pensyjnego 
dodatku Głasera) w sprawie zaprowadz 
nia tój ustawy (Kinfiihrungsgesetz) w życie 
i przystąpiono odrazu do debaty szcze- 
gółowćj, bo w jeneralnćj nikt głosu nie 
zabierał. — Przyjęto jeden paragraf za 
drugim bez zmiany; tylko przy paragra- 
fie 28 jeden poseł z lewicy postawił wnio- 
sek, żeby tak przy zakładaniu, jak i przy 
zmianie ksiąg hypotecznych, stosowano 
się do stanu rzeczy, jaki wykazany jest 
w katastrze. 

Wniosek się nie utrzymał, bo na re- 
plikę komisarza rządowego, „że to nale- 
ży już do sejmów,“ zgodziła się większość” 

Z przedłożenia rządowego o „oznacze- 
niu komisji do uregulowania podatku 
gruntowego,“ zdawał sprawę Klier. 

Ustawę z trzech paragrafów złożoną 
przyjęto. 

Dr. Sturm referował o kolei żelaznej 
morawskićj z Schónberg koło Ołomuńca 
do granicy pruskićj Wildenschwerdt pro- 
wadzącćj. Prawo kolejowe w 2 i 8 ezy- 
taniu przyjęte zostało. 

Tak samo przyjęto ustawę normującą - 
kredyt 6miljonowy na wystawę powsze- 
chną. Referował bar. Kiibeck. Poczóm 
ciągnęły się odczyty różnych petycji z 
zwykłemi konkluzjami, „że się odsyła do 
ministerjum.* Jako sprawozdawcy pety- 
cjowi funkcjonowali: v. d. Strass, Qzaj- 
kowski i Figuly. 

Znowu posiedzenie jutro i znowu spra- 
wy mnićj ważne. 

Natomiast oświadczenie p. Beusta jest 
dość ważnóm, które tenże zrobił w wy- 
dziale budżetowym austrj. deleg. t. j. nie- 
węgierskićj. 

w tym wydziale sami swoi, to jest 
Niemcy, z galicyjskich delegatów nie wy- 
brali ani jednego. 


Z IWONICZA. 
(Humoreska.) 


Najprzyjemniejsze wycieczki po kraju 
są zawsze w towarzystwie przyjaciół do- 
branych ; dwóch mogłoby się nie pogo- 
dzić, trzeci jest więc potrzebny dla ro- 
zejmu; to tóż i ja już od miesiąca gawę- 
dziłem oczami+z krajem od Gorlie ku 
Dukli w towarzystwie mojego kija, tej 
najlepszej podpory méj starości i torby 
zwyczajnćj od dawnych już lat, a ztąd 
długićm doświadczeniem przewidywać i 
zaradzać niedogodnościom, jakie spotkać 
moga podróżnego. 

W takióm to towarzystwie uchodziła mi 
droga między Wietrzną a Rogami, zawadzi- 
łem o Iwonicz, właśnie na czas, aby być 
świadkiem okropnego zniszczenia, naka- 
zanego zapewne przez jakiegoś członka 
komuny paryzkiej. 

O wy, co porę kąnielowa przepę” 
zamyślacie u źródeł iwoniekich, napr 
Już szukać będziecie najpiękniefsze? 
mnika, którym ta okolica słusznie 
się szczycić. Dąb ów wielki. co 
28 stóp obwodu, co ocieniał 
niał kościółek Iwonicza od b 
trów północno-wschodnić 


H. [Czterdzieste piąte posiedzenie izby | 
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Przy rozbiorze budżetu, czyli wydat- 
ków na potrzeby minist. spraw zagrani- 
cznych, zapytał dr. Giskra p. ministra 
spraw zewnętrznych, jakie jest położenie 

ustrji polityczne i jaki stosunek na ze- 


Co do Anglji także nie nie zaszło, 
coby mogło zakłócić przyjazne stosunki 
Austrji do tego mocarstwa. 

Wreszcie co do Rossji, nie ma ża- 
dnego powodu do obawiania się na razie 


wnątrz, a mianowicie naprzeciw Rossji. |jakichkolwiekbądź nieporozumień lub star- 


Nadmienił przytóm, że w delegacji po- 
przednićj stan rzeczy był przedstawiony 
w takióm świetle, jakoby Austrja mogła 
być zawikłaną w wojnę z Rossją i że po- 
trzebne są przygotowania wojenne. 

Pyta się więc, czy Austrja tylko zacho- 
wuje względy grzeczności w stosunkach 
dyplomatycznych z tém państwem? zwy- 
kła i zimne. P, Beust, któremu zawsze 
pożądane są takie emanacje, tłómaczył 
szczegółowo jak przyjazne i zapewniają- 
ce nadal pokój stały, są relacje Austrji 
do nowego cesarstwa, Niemiec do no- 
wćj republiki Francji, do Włoch Anglji 
ete. a co do Rossji oświadczył, iż teraz 
nie ma żadnego powodu do jakiejkolwiek 
kolizji z tóm państwem. 

„Wiadomości rozgłaszane przez 
dzienniki niektóre, jakoby ze stro- 
ny Rossji przeciw ukształtowaniu stosun- 
ków wewnętrznych Austrji zrobiona była 
jakakolwiek interpelacja (Finsprache ten 
niemiecki wyraz inwolwuje tu ingerencję 
w cudze sprawy) jest nieprawdziwa (un- 
wahr). 

„W ogólności trzymam się téj zasady, 
żeby nie zezwalać żadnemu obecne- 
mu mocarstwu mięszać się w wewnętrz- 
ne stosunki Austrji, ja zaś, dodaje mini- 
ster spraw zewnętrznych nie miałem spo- 


Bobności wystosowania w tym względzie 


stosownćj odpowiedzi, ponieważ żadne 


mocarstwo nie dało mi do tego żadne- 


go asumptu.* Lepićj, trafnićj i zrozu- 
__ mialéj, trudno rzecz z wyrachowaniem ba- 


łamutnie przedstawioną, sprowadzić do 
mianownika prawdy. 

Pisano nieraz i nie w jednym organie 
powtarzano, co pisał tendencyjnie drugi, 
że dla tego „rezolucji* wnieść nie można, 
dla tigo jéj całości domagać się nie wol- 
no, dla tego iż rząd Przedlitawji na takie 


zachcianki „prawidłowo-samorządnego u 


stroju* jaki zaprowadzony już jest w 
innej części austro-węgierskićj monarchji 
przystać nie może, bo Rossja po wojnie 
pruskićj, oparta o Pruso-Niemey zakłada 
weto i robi „Einsprache.“ 

Pokazuje się z oświadczeń tego, który 
noty dyplomatyczne pisze i na noty dy- 
plomatyczne odpowiada, a więc rzeczy 
tego rodzaju zna, bo ma je w swóm rę- 
ku, że wszystko co w tym względzie pu- 
szczano w świat, było jak Nestroy-w ja- 


_ kiejś sztuce powiada, a co p. Beust po- 


twierdza. 
Es war Alles und Alles isos. 
Wahr. 


nicht 


Wiedeń. [Odpowiedź hr. Beusta] 
na interpelacją dra Giskry względem sto- 
sunków monarchji austrjacko-węgierskićj 
do innych mocarstw, a w szczególności 
do Rossji, brzmi w streszczeniu jak na- 
stępuje: 


Stosunki nasze do państw zagranicz- 


nych nie są jedynie chłodną grzecznością, 


_ trzymujące bramę, poza dziej 
zdrowia z dostatnią miernością obiecuje 


e można je w ogólności bardzo dobremi 
nazwać. Przedewszystkićm stosunek do 
państwa niemieckiego jest bardzo przy- 
jacielski i niczóm niezamącony, a donie- 
sienia niektórych dzienników, że nie prze- 
chodzi po za granice zwykłćj grzeczno- 
ści, == zi są bezzasadne. 

Z Włochami zostaje Austrja w jak 
najprzyjaźniejszych stosunkach, a rząd 
włoski ezuł się nawet spowodowanym 

rzyznać, że w trudnóm położeniu, w ja- 

ióm się znajdował, żadne inne państwo 
nie okazało mu się tyle życzliwóm, co 
Austrja. 

Rząd francuzki zajmuje wprawdzie 
obecnie, z powodu wewnętrznego omdle- 
nia państwa, stanowisko mnićj wpływa- 
jące na stosunki zewnętrzne, ale stosun- 

i rządu austrjackiego do Francji są do- 
bre i nie ma żadnych nieporozumień. 


E 
wiekowéj budowy runął, a szczepy i po 
lana jego już ogień niszczy na kuchni 
ks. proboszcza i z dymem z komina zni- 
kną też z pamięci mieszkańców trzech- 
wiekowe tradycje. 

Filozofowie, co się frazesami zada- 
walniają, utrzymują, iż cywilizacja zawsze 
idzie ku zachodowi za słońcem, a że 
każdy prąd musi wytworzyć inny w prze- 
ciwnym kierunku, więc tóż będą mogli 
faktem poprzeć swą teorję, dodając, iż 
iż z zachodu przychodzi aż do. nas ów 
dziki szał niszczenia nawet pomników 
natury w braku pysznych dzieł sztuki, 
których świat iwonieki nie mógł podzi- 
wiać, bó tu nie istnieją. 

Dziwnie odczuliśmy i różnym wraże- 
niom ulegliśmy. Mój kij widocznie prze- 
raził się, jakoby przeczuwając, iżbym 
mógł być w stanie porzucić go przez 
wody iwonickie. Torba moja stoicznie 
rozpatrywała scenę zniszczenia, pewna 
méj zależności i „żre na nićj, jak 
ufa mąż, szczerze kochający, swćj żonie, 
jak ufał Kastor Poluxowi. 

I mnie smutek ogarnął, bo każde zni- 
szczenie robi ofiary z niewinnych; tu tóż 
zmarniało gniazdko słowika, lirnika na- 
szych dusz, kiedy w ciszy wieczornćj 
bezwiedna pyta go o swą przyszłość. 

Milcząco szliśmy pospołem długą dro- 
gą, obsadzoną 1 ścieśnioną domkami tóm 


 gęstszemi, im więcćj zblżaliśmy się do 


granic państwa źródłowego. Wstęp do 


liego oznaczają dwa potężne słupy, pod- 
którą nadzieja 


ową równość, o którą krwawe walki świat 


m 


stacza. 

Jakoby dla przedsmaku szczęścia obie- 
eanego w tém eldoradzie, a uprzytomnie- 
ia złego, które ma nas opuścić przy 
‘mie, stoi tu niedaleko naprzód dom 
dny i piękny, dom rządcy, namie- 
władcy prawie dusz i ciała i 

i gości przybywających. 
seciw zaś widać opuszczony i 
wy tartak, a obok niego w nie 


{wywrot podszewk 


cia, a wiadomość, że Rossja protestowała 
przeciw urządzeniu wewnętrznych stosun- 
ków Austrji, jest nieprawdziwa. Kanclerz 
trzyma się téj zasady, że żadnemu obce- 
mu mocarstwu nie można dozwolić pro- 
testowania przeciw wewnętrznym stosun- 
kom Austrji; dotąd neni nie potrzebo- 
wał jeszcze odpierać podobnych protestów, 
gdyż żadne państwo nie dało do tego po- 
wodu. 

Podczas ostatnićj sesji delegacji, istnia- 
ły jeszcze nieporozumienia, które dopiero 
konferencja londyńska w sprawie Czar- 
nego morza ostatecznie załatwiła. 

Stanowisko rządu austrjackiego przy 
tój sposobności było zupełnie nienaganne, 
energiczne i odpowiednie interesom pań- 
stwa. Rezultaty, osiągnięte na konferencji 
londyńskiej, w niczóm nie są szkodliwe 
Austrji. ; 

Porta z swéj strony chwyciła się no- 
wéj polityki, opierającéj się więcéj o wła- 
sne siły, czego Austrja nie może uważać 
za nadwerężenie swych interesów. To tóż 
dobre stosunki do Porty wcale się nie 
zmieniły. 


lono. 

Austrja będzie w możności w każdej 
sprawie kierować się względem na wła- 
sne interesa. 

W stosunkach Austrji do Rossji w osta- 
nie pogorszyło, a 


tnich czasach nie si 
p S są tylko 


odnośne doniesienia 
wymysłem. 

Kiedy -w ostatnich latach obficie na- 
gromadzone w Europie palne materjały 
kilkakrotnie piekielnym wybuchły ogniem, 
udało się monarchję uchronić od wszel- 
kiego udziału w wojnie, przez co zyska- 
ła przedewszystkiem pomyślność bez u- 
szczerbku dla powagi monarchji. 

Pomimo to utrzymywanie armji gotowej 
do boju, jest niejako premją za bezpie- 
czeństwo, która, by użyć tego przykładu, 
tańszą jest od gradobicia i z tego stano- 
wiska proszę panów oceniać kwestję po- 
lityczną i wojskową. 

+ okowania z Czechami. 
Tages- Pr. pisze: „Donoszą nam, że pa- 
nowie dr. Rieger i dr. Prażak przybyli 
do Wiednia, w celu dalszego prowadzenia 


! z ministerstwem rokowań, które już przed- 


tóm rozpoczęto. Na razie rozchodzi się 
tylko o rewizję. czeskićj ordynacji wy- 
borczćj, którą rząd przeprowadzić zamie- 
rza, porozumiawszy się w tym względzie 
z stronnictwem staroczeskićm i feudal- 
ném, bo i hr. Lew Thun zaproszony jest 
na konferencje. Ostatnia okoliczność nie 
każe się wiele dobrego spodziewać.“ 


F'rancja. 


[Aresztowanie jen. La Cecilia] 
nastąpiło podług Figaro w następujących 
okolicznościach: Kiedy był jeszcze puł 
kownikiem wolnych strzelców w depar- 
tamencie Sekwany, La Cecilia bawił blizko 
Eig miesiąc w zamku Banneville w o- 

ręgu Caen. Zdoławszy ujść z Paryża, do 
tego zamku skierował on swą ucieczkę. 
Rachował na dobroć pani Banneville, któ- 
rą mu okazywała w czasie wojny z Pru- 
sami. Ale teraz na próżno ją błagał i 
prosił, aby się zajęła nieszczęśliwym jego 
losem, pani B. oświadczyła, że ma dla 
sługi komuny tylko nienawiść i pogardę, 
a jeżeli nie pójdzie sobie precz dobro- 
wolnie, każe go gwałtem wyrzucić, albo 
nawet przytrzymać. Widząc, że wszystkie 
przedstawienia na nie się nie przydadzą, 


La Cecilia oddalił się. Niedługo potóm 


lepszym stanie, a do tego obrudzona 
karczma z arendarzem. Kontrast jakoby 
konieczny dla przestrogi przybyszów, wy- 
rażnie mówiący: umiejcie się rachować, 
albo też zabójczćj ale tajemnój będziecie 
zmuszeni szukać pomocy jako marno- 
trawni. á 

Przechodzimy bramę bez narażenia się 
na zetknięcie się z jakąbądź policją uzbro- 
joną i już jesteśmy na przedmieściu za- 
mieszkałóm przez Izraela, zbiegłego tu 
z całego świata; poważna cisza i spokój, 
okazy współczucia dla przechodniów, cie- 
kawość nienatrętna, przykładna, a racjo- 
nalna równość, jaką zaraz dostzegliśmy, 
to wszystko dodało nam otuchy. 

Kij spoczął na mym ramieniu, torba 
jako sceptyk ciekawa wyzierała z ie 
dzy nas, a ja zadumałem się na wido 
pewnćj interesującćj magnetycznie uprzej- 
méj, wdzięcznej twarzy, cierpieniem uide- 
alizowanćj, a szczęśliwie uszłćj z rąk roz- 
bójezych, co ruinę i pożogę niosły po 
ulicach Odessy. Dochodzimy do jakichś 
olch zdobnych herbem z ukosa patrzą- 
cym na przechodniów. 

Z pod tych olch już widać całą okazałość 
stolicy, tego kątka świata; naprzód ga- 
lerja dla sklepów bogatych, jakby na 
wykręcone paryzkie 
Palais Royale; dalej w całćj okazałości 
Tuilerji stary pałac, jedyny dziś egzem- 
plarz najciekawszy dla archeologów, na 
prost pałac konnój marynarki, na prawo 
zaś wielkiego bulwaru rozpoczęta budo- 
wa czy tóż ruina przyszłych lub byłych 
kąpieli znikłćj już cywilizacji, rzeczywi- 
ście co to jest, to tylko archeologowie i 
komisja balneologiczna z fizjologiczną 
może oznaczyć. Bliżój zaś ministerstwo 
kuchenne czyli żołądka obszerniejszy 
gmach zajmuje. RZ 

Przed tą piękną budową plac „wielki 
coś jakby mikroskopowo przypominający 
Palmyrę, bo na wzniesieniu stoi świąty- 
nia harmonji. Mijając ją dochodzi się do 
kolumnady kolosalnych rozmiarów, ro- 
zumie się w Palmyrze, a którą tu zowią 


doniesiono pani Banneville, że zamek jéj 
otoczyła żandarmerja. Wszedł brygadjer 
prosząc o wydanie ukrywającego się u 
niej niebezpiecznego człowieka, którego 
ma polecenie aresztować. Pani B. opo- 
wiedziała prawdę. Bez straty czasu Żan- 
darmi zarządzili obławę i nie za długo 
odkryto ex-jenerała komuny w małej kar- 
czemce wsi Banneville-la-Campagne, gdzie 
się znajdował w towarzystwie swego wier- 
nego sługi. W karczmie znaleziono trochę 
broni i amunicji, poczóm zabrawszy i go- 
spodarza domu, S aet wszystkich 
trzech więźniów ku Wersalowi. 

— [Otwarcie sądów wojennych 
w Wersalu j| znowu jest opóźnione, co 
tylko na korzyść więźniów wypaść może. 
Sledztwo sprawy Rocheforta jest ukoń- 
czone, tak, że ex-redaktor dziennika Mot 
d' Ordre stanie w przyszłym tygodniu przed 
kratkami, bo prawo wymaga upływu trzech 
pełnych dni od polecenia śledztwa do o- 
statecznego sądu. 

Trzeci oddział sądu wojennego, przed 
który staną dowódzey paryzkiego po- 
wstania, będzie prezydowany przez puł- 
kownika Waldnera de Frendenstein, a 
składać go będą: jeden dowódzcea bata- 
ljonu z głównego sztabu, dwóch kapita- 
nów od piechoty, jeden kapitan od arty- 
lerji, jeden porucznik, jeden podporucz- 
nik i jeden adjutant od artylerji. 


porucznicy i adjutant zostaną zastąpieni 
kapitanami. Wzbudza on powszechne sym- 
patje pomiędzy żołnierzami i współkole- 
gami. W czasie gdy był oskarżony o zdra- 
dę wydania fortu Issy, protestowali oni 
przeciwko temu twierdzeniu mówiąc, że 
Rossel nie zdolny jest do zaprzedania 
się, Rossel jest obyczajów surowych, pra- 
cowity, zastanawiający się, skupiony, od- 
ważny, gorący, w patrjotyzmie egzalto- 
wany, klęskami Francji obłąkany, szu- 
kający raczój odwetu za kapitulacje, jak 
zwolennik komunalistów. Przed powsta- 
niem nie znał zupełnie ludzi z komuny. 
Był to oficer znany ze swych zdolności 
i swego charakteru;, na konkursie co do 
reparacji mostów w czasie wojennym do- 
stał najpierwszą nagrodę. Z tém wszyst- 
kićm, jeżeli nie nastąpi ułaskawienie, 
Rossel, jako dezerter z wojska regularne- 
go, musi być rozstrzelanym. i 

Po Rocheforcie i Rosselu nastąpi spra 
wa Billioraya i Verdaguera. Ten ostatni 


jest owym sierżantem z 88 pułku, który 


komenderował ogniem plutonu rozstrzeli- 
wającego nieszczęśliwego jen. Lecomte. 
Śledztwo z tymi dwoma oskarżonymi już 


jest ukończone. 


Z drugićj strony, mezo zawdzięczyć | Dla obwinionego Rossela, którego spra- 
należy, że na konferencji londyńskićj za- | wa Pa zaraz po sprawie Roche- 
kwestjonowane przez Rossję zasady pra-|forta, skład sądu ulegnie małćj zmianie. 
wa narodów nanowo określono i utrwa-| Ponieważ Rossel miał stopień kapitana, 
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Inaczéj ma się ze sprawą Assi'ego. Chęć 
włączenia do procesu tego agitatora zmo- 
wy robotników w Creuzot, wszystkiego co 
dotyczy stowarzyszenia „Internationala“, 
być może, że odroczy na kilka tygodni 
ostateczne rozprawy. Assi wraz z Rosse- 
lem zachowują się w więzieniu zupełnie 
spokojnie, grając zimno i energicznie swą 
rolę. 

Dziki Paschal @rousset zmienił zupeł- 
nie swoje usposobienie. Nie ma dnia, żeby 
coś nowego nie odkrył i nie zeznał, ra- 
chując, że tym sposobem potrafi złago- 
dzić wyrok mający wypaść na niego. — 
Udaje nawróconego, tak że księża nie 
wychodzą prawie z jego więziennej celi. 
Sędziowie mają nadzieję wydobycia od 
niego ciekawych szczegółów z panowania 
komuny. Pomimo zupełnych przyznań się 
do winy, Paschal Grrousset będzie sądzo- 
ny dopiero za dni piętnaście, gdyż wszyst- 
kie papiery u niego schwytane muszą 
być oddane do rozpatrzenia ministrowi 
spraw zagranicznych, który bardzo był 
ciekawy wiedzieć, co za rodzaj zewnętrz- 
nych stosunków zawiązał jego pseudo- 
kolega z europejskiemi gabinetami. 

Czwarty oddział sądu wojennego sądzić 
będzie oficerów gwardji narodowej, żoł- 


ona na wnijście do 
z dwoma ołtarzami z 
Karolowi i He- 


deptakiem. Służy 
świątyni światła, y 
granitu, poświęconymi 
lenie. ; k 

Reszta gmachów odpowiada wspania- 
łościom wyliczonym. 

Pierwszóm naszóm staraniem było o- 
trzymać prawo pobytu; przyjęcie do gmi- 
ny dano nam bez żadnych kosztów, po- 
ręcżeń, wywodów eo do stanu naszego 
majątku, urodzenia i koligacji. 

Ninisterstwo zdrowia na tych doku- 
mentach nadało nam prawo obywatelstwa 
z grzecznością, uprzejmością i pośpie- 
chem, którego trudno znaleść w Galilei 
u jakichkolwiek władz. 

Trzecią naszą wizytę zrobiliśmy tylko 
przez grzeczność dla naszych żołądków. 
Po takióm dopełnieniu tych pierwszych 
a wstępnych obowiązków, koniecznych 
dla przybysza, rozgościliśmy się w wy- 
godnóm mieszkaniu pod olchami. 

Jutro zapoznamy się z współobywate- 
lami wcale niezdziwionymi i nieprzestra- 
szonymi naszóm przybyciem, jak to ma 
czasem miejsce naprzykład w Krakowie 
za okazaniem się jakićj twarzy obcéj, 
zdradzającćj jakimkolwiek zarysem lub 
odcieniem swą zagraniczność. 

Mój towarzysz kij lubiący drzemkę, 
zapowiedział, iż tu spocząć musi długi 
czas; po walnćj dyskusji, wysadzeniu 
komisji zdecydowano się na miesięczny 
odpoczynek. 

ani torba zaś ziewa, nudzi się, już 
EE schudła, bo dla nićj odpoczy- 
nek jest najstraszniejszą chorobą; znosi 
jednak cierpliwie swój los dla miłości 
zgody, bo dla nićj nie masz ofiary i po- 
święcenia, któregoby nie zrobiła dla przy- 
jaźni, jaka nas łączy. 

Obrachowaliśmy wydatki wspólne, u- 
łożyliśmy budżet nasz na czas pobytu; 
szczególna rzecz, bez sprzeczek, szemrań 
i podejszeń; co to jest znać się i szano- 
wać nawzajem i ufać jeden drugiemu. 

W. 
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nierzy dezerterów i osoby cywilne, ma- 
jące pośrednie stosunki z komuną lub jej 
obrońcami. 

— [Szykuje się wielka wypra- 
wa wAlgierze], mianowicie do prowin- 
cji Kabylji. Mówią, że po sławnćj kam- 
panji z r. 1844, zakończonćj bitwą wy- 
graną przez marszałka Bugeaud pod Isly, 
będzie to najznaczniejsza wojskowa eks- 
pedyoja w te strony francuzkiéj Afryki. 

eżeli który z Orleanów wstąpi jeszcze 
na tron, będzie to jakby dalsza karta w 
historji panowania Ludwika-Filipa. 

— [Dziennik urzędowy zawie- 
ra objaśnienia] tyczące się obiadu u 
p. Thiersa, na który zaproszeni byli ksią- 
żęta orleańscy, całe ciało dyplomatyczne 
i dwóch ministrów: J. Favre i Wiktor 
Lefranc. Gospodarz domu — mówi „Dz. 
urzędowy* — przypomniał sobie, że był 
kiedyś ministrem ich ojca, a dziś jest na- 
czelnikiem władzy wykonawczćj rzeczy- 
pospolitćj; obecność książąt na tém przy- 


jęciu mówiła jasno, że ze wspomnieniem 


przeszłości rozumieją i przyjmują teraź- 
niejszość. W tóm małóm zdarzeniu nie ma 
nie coby nie było zgodnóm z polityką 
inaugurowaną wolnóm głosowaniem zgro- 
madzenia. Republikanie mogą bez żadne- 
go wstydu objawiać swój szacunek dla 
książąt, niosących szlachetnie znakomite 
imię, a pan Thiers ma sobie za zaszczyt 
spare u siebie członków rodziny, 
tórćj polityka miała zawsze najszczersze 
poszanowanie dla woli kraju. 


Nieracy. 
ę Berlin 20 czerwca. 


$$. Wśród festynów ostatnich dni nie- 
podobna mi było znaleźć chwilki swobo- 
dnój na napisanie do. was listu. Berlin 
szalał z radości, krzyczał hurra na wszy- 
stkie strony, połykał tumany kurzu i opłu- 
kiwał je falami rozmaitego piwa. Pierwsze 
to dni w których Berlin zaczął się czuć 


jedną ze stolic świata i chrzciny te nie- 


mało go kosztowały, ale i niemało wpa- 
dło do kieszeni. Tłumy przyjezdnych na- 
pełniły Berlin tak, że trudnoby było u- 
mieścić choćby o 10,000 ludności więcej. 
Ceny były niby umiarkowane, ale jednak 
tak bajecznie wysokie, że ja o nich wy- 
obrażenia nie miałem. Po długićj parla- 
menturze z moją gospodynią musiałem się 
zgodzić na ustąpienie czasowo jednego 
pokoju, zostawiając sobie tylko pokój sy- 
pialny i wymawiając sobie zarazem miej- 
sce u okna dla siebie i kilku znajomych. 
Należę bowiem do tych szczęśliwych, któ- 
rych okna wychodzą na Kóniggsgractzer 

ochód miał przechodzić. Za 
ten mój A zapłacono na trzy dni 40 
tal. wyraźnie czterdzieści, a zajęła go ja- 
kaś familja pomorskiego krautjunkra zło- 
żona z 5 głów męzkich i żeńskich. 

W piątek od samego rana ruch w mie- 
ście przybrał rozmiary niesłychane, cały 
Berlin z swemi gośćmi wytoczył się na 
przybrane w chorągwie zielenią i kwiata- 
mi przystrojone ulice. Na paryzkim placu 

rzy bramie brandenburskićj trybuny dla 

AOR dziewie i dla publiczności, 
takie same trybuny wzdłuż ulic, któremi 
przechodził pochód. Na każdym dachu, na 
każdćj gałęzi drzew pod Lipami i w czę- 
ści Thiergartenu, na każdym niemal gzym- 
sie garnitur uliczników i całéj ulieznćj 
gawiedzi. Gwar na górze i w dole na 
kształt szumu fal morskich. Nienumero- 
wane trybuny zajęto już prawie od rana, 
każdy przysposobił się w zapas żywności 
na pół dnia, bo zejść z takiego miejsca 
niepodobna. 

Pod trybunami urządzono zresztą bu- 
fety, w których mianowicie piwo i knak- 
wurst już od rana miały silny odbyt. 
$niadano na dachach i na bruku i na 
gałęziach, gdzie kto mógł, byle miejsca 
nie stracić. Wszystko odbyło się ściśle 
po prusku podług wyroku. O oznaczonćj 
godzinie na pochód oddalone odgłosy 
hurra dawały znać w mieście, że marsz 
tryumfalny się rozpoczął. 

Równocześnie konni i piesi kostusie za- 
częli na prawo i na lewo spychać publi- 
czność do szeregu i torować otwartą dro- 
gę dla wojska. Nareszcie w Brandenbur- 
skićj bramie pokazał się RARCZĄCI tłum 
jenerałów, otaczający ojca Wrangla, świe- 
cący od złota i srebra, migocący wstę- 
gami orderów. Za jeneralicją pokazali się 
Moltke i Bismark, przyjęci kolosz.nym 
okrzykiem, a nareszcie: der olte Wilhelm 
z orszakiem książąt i jenerałów. Tu już 
okrzyki doszły do frenetycznćj siły i le- 
dwie uciszyły się, gdy cesarz zatrzymał 
się pod trybuną dziewic w kostjumie 
Gretchen, aby otrzymać z ich rąk wie- 
niec laurowy. Dalój nastąpiło powitanie 
magistratu i pochód ruszył przepisaną 
drogą wśród okrzyków ludu na cześć u 
lubionych pułków. Pochód trwał 5 go- 
dzin. Bezpośrednio potóm większa część 
wojska poszła na kwatery, gdzie się za- 
częło ugaszczanie na wielką skalę, reszta 
poszła z cesarzem do Lustgartenu, aby 
tam asystować przy OI OR pomnika 


Partyka Wilhelma III. Odsłonięcie od- 
seke się podług przepisu i Berlin zaczął 
ulać. 


ieczorem całe miasto z wyjąt- 
kiem kostusiów (konstablerów) było pija- 
ne, a nad ranem kolosalny katzenjammer 
zapanował w Berlinie. Ot i koniec wiel- 
kiego dnia. 


Rumunja. 
Bukareszt 7 czerwca. 


R ten doszedł nas dopiero wczoraj— 
podajemy go lubo spóźniony dla utrzy- 
mania ciągłości Waza Red.). 

(=) W przeszłą niedzielę odbyło się 
uroczyste otwarcie izb przez księcia Ka- 
rola, mowę tronową bardzo zręcznie zre- 
dagował pan prezes ministrów Katardziu ; 
podaję wam z nićj ważniejsze ustępy. 
„Moje ministerstwo przedstawi panom pra- 
wo co do umorzenia długu niekonsolido- 
wanego (dette plotante) a zarazem upra- 
szam pp. o zwrócenie uwagi na prawdzi- 
we potrzeby skarbu i kredytu publiczne- 


go, zechciejcie zawotować budżet tak na 
rok bieżący jakoteż i na rok 1872. Przed- 
łożone wain będą niektóre prawa zwłoki 
nie cierpiące, jakoto: prawo gminne, pra- 


wo tyczące się konwencji sądowniczej za- | p 


wartćj z Rossją, prawo o taksach muni- 
cypalnych, konwencja z monarchją au- 
stro-węgierską co do połączenia sięci ko- 
lei żelaznych, „dod óóko wanie prawa ty- 
czego się organizacji wojskowćj, zmody- 
fikowanie prawa o wychowaniu publicznóm, 
prawo sur Vinamovibilitć sędziów ete.3Kwe- 
stja kolei żelaznych powinna być uważnie 
rozbieraną. Ministerjum moje z całą ener- 
gją ściga koncesjonarjuszów i przedstawi 
wam wszystkie fazy, jakie ta głośna spra- 
wa przechodziła. Znając wasze dobre chę- 
ci, jestem przekonany, iż wszystkiemi spo- 
sobami będziecie dopomagać mojemu rzą- 
dowi, by mu ulżyć w ciężkióm zadaniu, 


którego się podjął w tak trudnych chwi- 


lach, a co do mnie, to bądźcie pewni pa- 
nowie, iż się nie cofnę przed żadną ofia- 
rą, by módz sumiennie [odpowiedzieć za- 
ufaniu ,„ który naród we mnie położył. 
Przeszliśmy przez ciężkie próby, lecz wal. 
ka ta wzmocniła nas, dzisiaj nauczony 
doświadczeniem, znając lepićj i ludzi i sto- 
sunki, będę postępował pewniejszym kro- 
kiem na drodze prawdziwego postępu. 
Naród cały zmęczony temi niodzewk 
walkami toczącemi się od tylu lat, a któ- 
re zagrażały nawet bytowi politycznemu 
kraju, podniósł się jako jeden mąż i w 
pełnóm zaufaniu dla mojego rządu ogło- 
sił swoją wolę. Obecność wasza panowie 
dowodzi dostatecznie, iż kraj jest zdecy- 
dowany szukać szczęścia w porządku i 
w ładzie, bo nie można wykraczać bez- 
karnie przeciwko prawdzie i trzeba być 
przygotowanym na straszne następstwa, 
jeżeli się gwałci zasady fundamentalne, 
na którye spoczywa towarzystwo. Nieu- 
stające dowody zaufania dla moich mi- 
nistrów, spokój który panuje w całym 
kraju, uprzejme przyjęcie, którego dozna- 
łem wraz z księżną w ostatnićj podróży 
po Rumunji, wzmocniły moje przekona- 
nie, iż kraj jest konserwatywny, iż nau- 
ki z przeszłości wydały już owoce i że 
każdy zamiar dążący do obalenia porząd- 
ku, pierwój jeszcze będzie przez opinję 
publiczną potępiony, nim go prawo uka- 
rać potrafi. Co się tyczy stosunków na- 
szych zewnętrznych, to muszę powiedzieć, 
iż rząd mój od wszystkich bez wyjątku 
gabinetów odebrał najprzychylniejsze o- 
świadczenia. Wysoka Porta przekonana 
o naszych zamiarach dążących do wzmo- 
enienia węzłów, które nas z Turcją łączą, 
pomoc nam swoją obiecała. Tak więc ści- 
śle zachowując traktaty, a przestrzegając 
w.wnątfz porządku, prawa nasze będą 
zawsze szanowane. Panowie od was za- 
leży otworzyć nową erę pomyślności dla 
Rumunji. Potrzebuję pomocy każdego z 
was, by mogła w kraju zakwitnąć spra- 
wiedliwość, moralność i wolność, ta praw 
dziwa wolność, która oświeca narody i 
która je uszczęśliwia, a nie swawola i a- 
narchja, które je w przepaść prowadzą. 
Gdzie nie ma obowiązków, tam nie ma 
praw; gdzie nie ma porządku, tam nie ma 
wolności. Kraj chce żyć, kraj chce iść 
aj Bóg błogosławi waszćj 


Dziwny jednakże widok przedstawiała 
ta izba złożona z małym bardzo bardzo 
wyjątkiem z samych kandydatów rządo- 
wych, a którzy można śmiało powiedzieć, 
znając tutejsze stosunki już po kilku ty- 
godniach nie będą obecnego gabinetu pod- 
trzymywać. Dzisiejsza izba jest wpraw- 
dzie konserwatywną, lecz nie będzie mi- 
nisterjalną, żywiołu prawdziwie opozycyj- 
nego w nićj nie ma, a rząd popełnił wiel- 
ki błąd, przeszkadzając wybraniu przy- 
wódzców partji czerwonćj, jakoto: pp. 
Bratiano, Rosetti, a co więcćj w oczy. bi- 
je, iż nawet Jonek Ghika nie jest depu- 
towanym. Pytanie się nasuwa czy izba, 
w którćj nie ma opozycji, może się utrzy- 
mać i czy odda usługi krajowi a zabez- 
pieczy losy dynastji, trafną bardzo uwa- 
gę zrobił jeden z tutejszych dzienników 
parnom iż Bibesko, Stirbey, Kuza, 

ról Otto, Ludwik Filip, Bomba neapo- 
litański, wszyscy ostatniego roku swojego 
panowania, potrafili byli wprawdzie pod 
presją zebrać parlamenta prawie bezopo- 
zycyjne, smutny to trochę horoskop dla 
tutejszego hospodara. 

Zresztą nic tutaj nowego — wszyscy za- 
jęci izbą, która znowu zajęta sprawdza- 
niem mandatów panów deputowanych. 
Dopiero w przyszłym tygodniu rozpo- 
czną się debaty. 


Sprawy miejskie i powiatowe. 


Lwów. Na ostatniem posiedzeniu rady 
miejskićj dokończono wyboru delegatów, 
dodanych do wykonawczćj czynności 
prezydenta, i wybrano 10 członków do 
wydziału. Delegaci są następujący : 

Bałutowski, Dąbrowski, Dymet, dra. 
Gębarzewski, dr. Gottlieb, do. Lewakow- 
ski, dr. Madejski, Miączyński, dr. Mille- 
ret, Moszczański, dr. Rajski, dr, Rieger, 
Rucker, dr. Sermak, dr. Skwarczyński, 
Szemelowski, Szwegzicki, Wieczyński, 


meryński, Dymet, Hoffmann ię 
Jasiński Aleksander, jajęgekow= ą 
zef, Russmann Leib, Wild Karo- 

Komisja dla dochodów niestałych: Ma- 
dejski, Szemelowski; - PAN qbrowski, 
Rucker, Szwedzicki, zi. ROG, 

Komisja _dla żer miejskich : D 
browski, Epste!n; wski, Reiss, dra. 
Skwarczyński. 
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Wiadomości z literatury i sztuki. 

Dzieło Henryka Levittoux Fi/ozofja Na- 
tury, którego obszerną krytykę napisaną 
rzez Karola Libelta, zamieszcza 
Tygodnik Wielkopolski, pojawiło się obe- 
enie w drukarni Józefa Bergera w prze- 
kładzie francuzkim , przerobionym wedle 
trzeciego wydania polskiego i przejrza- 
nym przez autora. 

Tygodnik Wielkopolski wychodzący od 
sześciu miesięcy w Poznaniu pod redakcją 
Edmunda Callier, pozyskał już do- 
stateczną liczbę prenumeratorów w w. ks. 
poznańskićm dla zapewnienia bytu tego 
pisma, podczas, gdy w Galicji powstają- 
ce czasopisma naukowe i irona 
tylko ofiarami. wydawców i współpraco- 
wników się utrzymują. Tygodnik Wielko- 
polski w najlepszym redagowany duchu, 
zestrzela w sobie nieledwie cały ruch li- 
teracki w w. ks. poznańskim. W ubie- 
głym półroczu zamieszczał on prace ar- 
cheologiczne i filozoficzne dra Libelta, 
psychologiczne Ochorowicza, monografje 
okolic kraju Wal. Eliasza, w literackiéj 
części utwory Kraszewskiego, Wilkońskićj, 
Narzymskiego i innych, poezje Henryka 
Merzbacha, Wład. Ordona, Wład. Bełzy; 
dalćj utwory muzyczne Hertza, Dembiń- 
skiego, Danysza, Borozdina, Połczyńskie- 
go, wreszcie ciekawe korespondencje. z 

'arszawy, Krakowa, Lwowa i t. d. 

Seweryna Goszczyńskiego Zamek Ka- 
niowski wyszedł świeżo w Pradze w prze- 
kładzie czeskim, dokonanym przez O. 
Berka. Przekłady niemiecki i francuzki 
istnieją oddawna. 

Poezje Teofila Lenartowicza przełożył 
na język włoski p. Ettore Marucci. 
Przekład ten wydany we Florencji, od- 
znacza się wiernością i przejęciem się du- 
chem oryginału i obejmuje wybór naj- 
piękniejszych utworów ukochanego poety. 


Kronika potoczna i rozmaitości. 


Pora najdłuższego dnia była u naszych 
praojców za czasów pogańskich zawsze świętą 
i połączona z uroczystościami, które się w sku- 
tek skłonności słowiańskićj do poezji i mi- 
tyczności, aż do dzisiaj utrzymały, lubo w sku 
tek przyjęcia wiary chrześcjańskićj już w innćj 
szacie, pod firma św. Jana. Mianowicie sta- 
raja się o téj porze dziewczęta i to nie tylko 
wiejskie, badać przyszłość. W niektórych pro- 
wincjach kłada dziewczęta kości zwierzęce rzę- 
dem, poczem wypuszczają psy, i którćj kość 
pierwsza zostanie przez psa porwana, ta naj- 
pierwsza pójdzie za mąż.  Gdzieindzićj ubie- 
rają o północy w polu koły w kwiaty i tasiemki, 
i wróża z postaci tak ubranych kołów, jak bę- 
dzie małżonek wyglądać. Ważną rolę odgry- 
wa także roślina „Krzyżownica* (Poligala vul 
garis), rosnaca także koło Krakowa na pagór- 
kach, i właśnie obecnie kwitnąca, z którćj sok 
wyciśnięty ciemny jest dowodem gorącćj, zie- 
lony zaś tylko zwyczajnćj albo żadnćj miłości 
ze strony kochanka. Na brzegach Wisły i bo- 
cznych rzek puszczaja o téj porze wianki 
wróżac przyszłe losy z biegu i losów wianka. 
Wianki stały się od kilku lat ulubiona zaba- 
wą i dla Krakowian. Zapewne i w tym roku 
będą uroczyście obchodzone. 

V Walne zgromadzenie tow. pedagogi- 
cznego odbędzie się 18, 19 i 20 lipca b. r. 
we Lwowie. Dla uczestników tego zgromadze- 
nia zniżone zostały ceny jazdy II i III klasą 
wagonową na połowe, mianowicie na kolei pół- 
nocnćj ces. Ferdynanda od 14—24 lipca bit., 
na kolei Karola Ludwika od 15—81 lipca, na 
kolei lwowsko-czerniowiecko-jaskićj od 15—25 
lipca. Chcąc korzystać z tego zniżenia ceny 
jazdy, maja się zgłosić o karty uczestnictwa 
u zarządu tow. pedag. tego oddziału, do któ- 
rego jako członkowie towarzystwa należa i za- 
łączyć 1 zła. Karta uczestnictwa posłuży za 
legitymacja przy kasie biletowćj na kolei, oraz 
za kartę wstępu do sali obrad i t. p. 

Program walnego zjazdu, jakoteż porządek 
dzienny walnego zgromadzenia późnićj będa 
ogłoszone. 

Lwów, dnia 21 czerwca 1871 r. 
Od zarządu głównego tow. pedagogicznego: 
Dr. F. Strzelecki, wiceprezes. 
P. Święcicki, sekretarz. 
Otrzymujemy następujace pismo: 
Szanowna redakcjo ! 

W doniesieniu o wyratowaniu przezemnie 
człowieka z wody, zaszła o tyle pomyłka, iż 
nie w niedzielę lecz w sobotę po południu 
około godz. 3 wyratowałem człowieka, lecz nie 
maszynistę tylko p. Zwolińskiego czeladnika 
krawieckiego od p. Filipkiewicza. 

Donoszacy o tóm, tylko eo do daty i osoby 
się pomylił. 

Ant. Natter, urzędnik kolei. 


Ferje. — Na podstawie $ 9 rozporządzenia 
ministra oświecenia z 20 sierpnią 1870 r. niż- 
szo-austrjacka rada szkolna przeznaczyła w 
w szkołach ludowych i miejskich na ferje oprócz 
niedziel i świąt uroczystych także: a) ponie- 
działek i wtorek przy końcu zapust, b) cztery 
ostatnie dni wielkiego tygodnia, c) wtorek po 
świętach Wielkićj nocy i Zielonych świętach, 
d) dzień Wszystkich świętych, e) święto Boże- 
go narodzenia od 24—380 grudnia, f) dzień 
urodzin panującego monarchy; g) w każdym 
tygodniu jeden dzień który rada szkolna pó- 
Źnićj oznaczy. 

+ Albin Żychliński, major b. wojsk pol- 
skich, kawaler krzyża zasługi (Virtuti militari), 
dziedzic Pierska, zmarł w Poznaniu dnia 9 
b. m. Zmarły położył w sprawie narodowćj 


znakomite zasługi. Urodził się w Międzycho- 
dzie 1797 r. ; : 


Da 4 b. m. spadł grad w powiecie 
rawskim | wyrządził znaczne szkody w polu 


w Rawie, Hrebennem, Mostach małych, Ka- 
mionee. 


Awantura. — Dnia 21 b. m. po południu, 
podczas jarmarku pokłóciło się w rynku na 
Podgórzu kilku huzarów, rozprawiających oró- 
żnych wypadkach, które się ostatniego czasu 
w Krakowie wydarzyły, z czego się naostatek 
wywiazała bijatyka, w skutek którćj jeden po- 
został bez zmysłów na polu chwały, reszta zaś 
przed nadchodzącym patrolem uciekła. Późnićj 
został jeden z nich przez policjantów wyśle. 


dzony i po zaciętćj obronie aresztowany. Po-, 


bity żyje, lecz ma, jak się zdaje, mlecz pacie-, 
rzowy nadwerężony. 


| 
| 
| 


| 
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. Bteczek dla zarobku;, trzeci, restauratorowie, 
<ukiernicy, piernikarze, piekarze i t.. p. 


Poznań. Filja dýroKčji towarzy- 


stwa pomocy naukowój dla dziew- 


cząt polskich rozpoczęła swe czyn- 
ności. Ograniczają się dziś one na zbie- 
raniu składek od członków, oraz na po” 
stawieniu pewnych zasad, któremi zarząd 
filji będzie się kierował i na wyszukiwa- 
niu odpośkiądkich miejsc, gdzieby dziew- 
częta polskie w obranych przez się zawo- 
dach kształcić się mogły. 

Pomoc na kształcenie się dopiero za- 
cznie być udzielaną od 1go października 
r. b., wszakże zgłaszania się mogą zaraz 
następować. Zgłaszać się można bądź to 
ustnie, bądź piśmiennie do każdego z człon- 
ków zarządu, a mianowicie pań: 

Bibianny Moraczewskićj ulica św. Mar- 
cin 23. Antoniny Bronikowskićj ulica św. 
Marcin 23. Pauliny Wilkońskiej ulica św. 
Marcin 62. Dr. Mateckićj św. Marcin 4. 
Profesorowćj W. Motty Rybaki 28. Na- 

oleonowćj shadywśkićj ulica Berlińska 

1. Dr. Świderskićj ulica Berlińska 14. 
Leonardowćj hr. Kwileckićj ulica ia kman 
17. Pana Fr. Dobrowolskiego- W. Rycer- 
ska 6. 

Pomoc przedewszystkiem otrzymają te 
dziewczęta, które zechcą się kształcić w 
kucharstwie, krawiecczyźnie, oraz na bu- 
chalterki i ochroniarki. Aby otrzymać po- 
moc, należy by kandydatka do. każdego 
z tych zawodów prócz buchalterstwa, wy- 
kazała, iż umie czytać i pisać, oraz zna 
cztery działania arytmetyczne i była nie 
młodszą nad lat 16. Chcąca się kształcić 
na buchalterkę, powinna mieć świadectwo 
z ukończonćj szkoły średnićj miejskićj lub 
sekundy pensji wyższych. Kandydatki nie 
posiadające uępah kwalifikacji przyjęte być 
nie mogą. W miarę możności pomoc mo- 
że być udzielaną i na kształcenie się w 
innych zawodach. Możność ta jednak za- 
leżeć będzie od ilości funduszów, które 
jak dotąd nie przedstawiają wcale powa- 
Żnej cyfry. O ile wiemy przecież, co dzień 
liczba członków towarzystwa pomocy na- 
ukowćj dla dziewcząt w tutejszóm mieście 
się zwiększa, co samo już dowodzi, jak 
społeczeństwo nasze przejęte jest ważno- 
ścią i potrzebą rzeczonćj instytucji i że 
spiesząc do nićj, rokuje sobie po jój dzia- 
łalności wiele dobrego. Dz. Pzn. 

Pożar. — W Haliczu, na kolei lwowsko- 
czerniowiecko-jaskićj, w nocy z dnia 19 na 20 
b. m. po przejściu pociągu towarowego do Šta- 
nisławowa, wybuchł ogień w mag zynie towa- 
rowym z taką gwałtownością, że nawet jeden 
wagon z 4-ma beczkami spirytusu obok stojący 
spalił się. Towary znajdujące się w magazy- 
nie uratowano, budynek zaś sam zgorzał do 
szczętu. Przyczyna pożaru dotychczas nie- 
wiadoma. 

(D Szczawnica - Miodziuś, 19 czerwca. — 
Szczawnica dopiero od 10-ciu dni rozpoczyna 
się zaludniać. Przyczyną tego opóźnienia były 
niepraktykowane słoty i zimno które odstra- 
szały każdego a błyszczące śniegiem Tatry 
jeszcze i dziś niemiłe sprawiając wrażenie, 
w błąd wprowadzają turystów. Pogoda od 
kilku dni ustaliła się, a miłe i umiarkowane 


ciepło przyspieszyło wegetację tak, że na Mio-| 


dziusiu siano pokoszone stoi w kópach.  Pier- 
wszy kontyngens tegorocznych. gości, jak zwy- 
kle, dostarczyły gminy izraelickie a goście mie- 
szczą się jak kto może”po mieszkaniach swych 
współwyznawców szczawniezan lub pó chatach 
włościańskich; drugi, stanowia kupey i speku- 
lanci wszelkiego rodzaju, oraz rzemieślnicy 
przybywający rok rocznie x okolicznych mia- 


7 ire- 
stauratorów pp. Garan i Szmidt z Sącza po- 
mieścili się w swych zwykłych lokalach w gór- 
nym zakładzie, zaś pani Rapczyńska wdowa 
z Krakowa na Miodziusiu. 

Lekarzy przybyło już czterech: pp. Trem- 
becki z Sącza, Nierzkowski z Tarnowa, Ścibo- 
rowski i Doskowski z Krakowa. Dziś przy- 
była jedna z najwyborniejszych orkiestr zkon- 
traktowana w Pradze czeskićj, Kilkanaście fa- 
milji rozpoczęło kuracje, a kilka osób dopiero 
przybyło odetchnąć Świeżem górskim powie- 
trzem. Od zeszłego czwartku mamy co dnia 
15—17 stopni ciepła, wiatr wscl.odni łagodnie 
0d czasu do czasu powiewa. 

Przy zalewie wód koło Zwiniacza i Za- 
leszczyk zginęło około 200 osób. Ciał wielu 
dotąd jeszcze nie odszukano. Oprócz całćj 
Todziny wójta Halkiewicza, który właśnie spra- 
wiał chrzciny u siebie, i wraz z gośćmi swoimi 
zginął w nurtach, kilka rodzin żydowskich z 
znacznemi majątkami utonęło, między temi 
dwie kalwakaty żydów podróżnych, z których 
jedna jechała do rabina w Husiatynie, a druga 
na wesele do Śadogóry. Dwóch kupców z Tłu- 
Mmacza, którzy za sprzedane woły mieli przy 
Bobie około 30,000 zła., zginęło bez śladu. 


Koło mostu pod Zaleszczykami, gdzie do nie- 
dawna była głębia, znajduje się obecnie wyspa 
z ńamuliska, z którego stercza dyszle wozów, 
szczątki chałup i najróżnorodniejsze ruchomo- 
ści. = W. nasypisku tem musi być mnóstwo tru- 
pów ludzkich. Pałac i ogród bar. Brunickiego 
w Zaleszczykach zamulony. Szkody w polach 
nie dadza się obliczyć, i według powszechnego 
mniemania głód jest nieuchronny. W ogóle 
cała okolica podniestrzańska ucierpiała okrop- 
nie od słot kilkutygodniowych a nastąpnie od 
nagłych wylewów. 

Cywilizowanie żydów. — Ukaz carski 
względem ubiorów żydowskich wykonywany jest 
w królestwie jak najsurowićj, i to także na 
dosyć znacznćj liczbie mieszkających tam gali- 
cyjskich żydów. Jak się dowiadujemy, podali 
żydzi tak traktowani zażalenie do austrjackiego 
konsulatu w Warszawie, który obiecał natych- 
miast interwencją dyplomatyczną. Będzie w 
skutek tego nieco pisaniny, lecz aż do zakoń- 
czenia całój sprawy, będzie mogła policja car- 
ska wcale wygodnie wszystkich po swojemu 
przecywilizować. 

HOTEL SASKI. Przyjechali: Malwina Ho- 
tomska jenerałowa z Petersburga, Aug. d'Hau- 
terive wł. d. z Galicji, Ludwik Krzystkiewicz 
z żoną wł. d. z Wiednia, Walerjan Makowiecki 
ob. z Częstochowy, Juljusz Noerbo kup. z Me- 
djolanu, Emanuel Colonius kup. z Fulszek, ks. 
Stan. Róg proboszez z Dębicy, Michał Zakrzeń- 
ski wł. d. z Kongresówki, Jerzy Schutte wł. 
kopalń z New-Yorku, Jan Dembiński rz. dóbr 
z Galicji, Bogusława Jełowiecka wł. d. z Po- 
znania, , Gustaw Lange oficer wojsk ros. z Pe- 
tersburga, Aleks, Rogozin oficer ros. -z Często- 
chovy. 

HOTEL DREZDEŃSKI. Przyjechali: Niki 
for Ułanowski ob. z Królestwa, Otto Sening 
kup. z Prus, Karol Gross wł. d. z Galicji, Lu- 
dwik Baraś kupiec ze Lwowa, A. Ehrenzweig 
dyr. banku z Wiednia, Jan Stummer urzędnik 
z Warszawy. 


— Minister spraw wewnętrznych mianował 


CESE 


Gospodarstwo, przemysł i handel. 
L. (245 


KONKURS. 

Wysokie e. k. Ministerstwo rolnictwa przy- 
zwoliło reskryptem z d. 22 maja b. r. 1. 792 
subwencję z funduszów państwowych na u- 
rządzenie wędrownych kursów rolniczych, 
przeważnie dla nauczycieli szkół ludowych. 

Kursa te odbywać się będa tego roku W 
Krakowie, Tarnowie, Gródku i Stanisła- 
wowie w każdćj z tych miejscowości od 27 
lipca do 5 sierpnia pod wspólnćm kierownic- 
twem Komitetu c. k. Towarzystwa gospod. 
galic. i Zarządu głównego Towarzystwa pe- 
dagogicznego i obejmować będą najważniejsze 
wiadomości z gospodarstwa wiejskiego i nauk 
przyrodniczych według programow, które w 
swoim czasie ogłoszone zostaną. 

Ażeby ułatwić nauczycielom szkół ludowych 
korzystanie z kursów, ustanawiają się stypen- 
dya, z których przypada na Kraków 35, na 
Tarnów 35, na Gródek 25, na Stanisławów 
40. — Każdy stypendysta otrzyma na opę- 
dzenie kosztów podróży tam i napowrót i ko- 
sztów pobytu kwotę ryczałtową 20 złr. w. a. 
z którćj trzy czwarte wypłacone mu będa 
pierwszego, a reszta. ostatniego dnia kursu. 

Każdy stypendysta obowiazany jest uczę- 


szczać na wszystkie wykłady kursu i brać u- 
dział we: wszystkich ćwiczeniach, demonstra- 
'cyach i wycieczkach z kursem połączonych. 


„Nauczyciele szkół ludowych lab ich zastęp- 
cy, życzacy sobie ubiegać się o te stypendya, 
mają motywowane prośby wystósowane do 
Komitetu e. k. Towarzystwa gospodarskiego 
galie. podać na ręce najbliższego Zarządu 
Oddziałowego Towarzystwa pedagogicz- 
nego najpóźnićj do 4 lipca b. r. — Prośba 
ma zawierać oświadczenie, na który z wy- 
mienionych powyżćj czterech kursów kandy- 
dat życzy sobie być przyjętym, tudzież do- 
kładny adres kandydata, t.j. miejsce zamie- 
szkania i pocztę. 

Zarazem podaje się do powszechnćj wiado- 
mości, iż na rzeczone wędrowne kursa rolni- 
cze wolno uczęszczać także oficyalistom pry- 
watnym, włościanom, w ogólności gospoda- 
rzom wiejskim. 

Z Rady Komitetu e. k. Towarzystwa 

gospo darskiego galicyjskiego. 
Lwów, d. 17 czerwca 1871 r. 
Prezeg 
Smarzewski, 
Sekretarz 


(1956) J. Grelinger-Greliński. 
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Lwów 20 czerwca. (Sprawozd. tygodniowe.) 
W ostatnim tygodniu mieliśmy dnie pogodne i 
ciepłe, a 17 bm. termometr wskazywał 17 st. 
ciepła. Stan dróg krajowych jest pomyślny. — 
Ceny frachtu spadły, bo roboty w polu już są. 
pokończone. 

Ruch w handlu towarowym był ożywiony. 
Handel manufaktami przybrał większe rozmiary. 
Z Austrji i Morawy nadeszło około 4000 entn. 
towarów modnych. Przesyłki towarów baweł- 
nianych były mierne. — Ruch w handlu cukrem 
był w ubiegłym tygodniu normalny. Kupowano 
cukier po większćj części tylko na konsumcję* 
Transporty rosyjskiego cukru surowego z No- 
wosielicy przez Czerniowce i z Tarnopola do 
Petersburga były nieznaczne. Za centnar cukru 
rafinowanego płacono loco Lwów 34—35 zła. 
Handel wełna popadł w pewną stagnację, Wy- 
słano jój zaledwie kilkaset centnarów z Galicji 
do Krakowa. — Handel rzepakiem upadł także, 
chociaż artykuł ten udał się w tym roku. Na 
oléj rzepakowy nie było popytu. Za centnar 
z dostawą w jesieni płacono 29 zła., chociaż 
obecna cena jest o 3 zła wyższa — Natomiast 
ruch w handlu spirytusem ożywił się znacznie, 
a ceny poszły w górę; płacono 523/, e. za sto- 
pień. — W handlu szmatami nie zaszła żadna 
zmiana; w ostatnim tygodniu wywieziono ich 
z Galicji przez Kraków do papierni w Czechach 
i na Morawie około 1100 centnarów, a płacono 
za centnar średniego gatunku po 6—7 zła. — 
Na skórę był popyt dosyć znaczny; płacono 
centnar grubéj skóry 105—110 zła., wiedeń- 
skićj cielęcćój 245—260 zła., włoskićj na pode- 
szwy 104—108 zła., szwajcarskićj 115—125 
zła., tureckiéj 160—190 zła., niewyprawionćj 
wołowój 68—74 zła. 

Ruch w handlu masłem nie przybrał znacz- 
niejszych rozmiarów, chociaż popyt z Prus jest 
wielki; płacono za centnar dobrego gatunku 
30—35 zła. Handel jajami jest zawsze bardzo 
ożywiony; w ostatnim tygodniu wywieziono z 
Galicji przez Mysłowice do Prus około 1300 
centnarów. — Z Rosji nadesłano do Brodów 
około 4000 centnarów lnu, który wysłano do 
Wrocławia. 

Bydła rzeźnego i opasowego przywieziono 
w ostatnim tygodniu koleją lwowsko-czerniow. 


komisarzy policji Jana Vogel i Karola Schubert | 1800 sztuk, które odwieziono zaraz dalćj do 
nadkomisarzami przy lwowskićj dyrekcji policji. Oświęcima. Z tutejszego targu odstawiono na 


dworzec kolei 200 wołów. 
DZY EŃ 

Zaraza na bydło panuje w Tarnopola i Za- 
grobeli w pow. tarnopolskim, W Kłaju i Stani- 
sławicach w pow. bocheńskim. 

Zaka 

Niedawno opuściła prasę broszura p. Adama 
Buchowskiego, wykształconego w zawodzie 
agronomicznym na akademjach rolniczych w 
Niemezech, traktująca „o sprawie roboczćj po 
wsiach“, tyle ważnćj dla gospodarzy galicyj- 
skich. Broszura objaśnia w krótkości przyczyny 
braku robotnika i sposoby usunięcia złego. — 

Polecając ją rozwadze gospodarzy naszych, 
przytaczamy tu poczatek. Autor tak mówi: 

„Skargi ogólne roku ubiegłego na brak na- 
jemnika po wsiach w Galicji podezas robót go- 
spodarskich, które numer Kraju z 14 paździer- 
niką 1871 roku w osobnym artykule zamieścił, 
powodują mnie kwestję tę rolniczo-społeczna 
powtórnie poruszyć. Zaiste, kwestje: rolnicza 
i komasacji gruntów są sprawami zasadniczemi, 
na które stosunki rolnicze galicyjskie dopóty 
niedomagać będa, dopóki odpowiednie wielkości 
choroby środki zaradcze nie zostaną przepro- 
wadzone. Wspomniany artykuł Kraju „o dro- 
gości i braku najemnika po wsiach w Galicji“ 
mówi o wzroście produkcji jako jednćj z przy- 
czyn możebnych podniesienia się ceny najmu; 
dalćj budzącćj się może i tutaj kwestji socjal 
nój, która się na zachodzie jako walka kapitału 
z praca objawia, a która się w zmowach robo- 
tników manifestuje. 

„Rozbierzemy, jakieto czynniki obok ogólnćj 
produkcji krajowćj normują zapłatę pracy czyli 
cenę najmu. Otóż nasamprzód podaż pracy ze 
strony aobotników samych. Drogość i brak na- 
jemnika — nie istotny w stosunku do obszaru 
kraju, lecz dla większych gospodarstw — do- 
wodzi małćj podaży ze strony ludności roboezćj 
wiejskićj. 

„Jakie sa przyczyny ekonomiczne tćj małej 
podaży pracy? 

„Najpierw w tych okolicach, gdzie dwory 
wypuszczają włościanom grunta dzierżawą li za 
czynszem w pieniądzach opłacanym, odciąga 
sposobność taka utrzymania większćj posiadło- 
ści ziemskićj tysiace rak, które w innych oko- 
licach są przymuszone szukać zarobku drogą 
najmu dziennego we dworze. 

„Powtóre: stosunek, w jakim ziemia w Ga- 
licji między posiadłość dworską a włościan jest 
rozdzielona, przeważa znacznie po stronie wło- 
ścian. Te okoliczność—w połączeniu z faktem, 
że posiadłości ziemskiej w Galicji skutkiem 
nieprzeprowadzonćj dotąd  komasacji zbywa 
na takićj łatwości cyrkulacji, jaką w innych 
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krajach posiada, a która nietylko z rolnictwem 
ulepszoném chodzi w parze, ale nawet takowe 
w bardzo znacźnój części warunkuje—za jednę 
z głównych przyczyn braku robotnika dla wię- 
kszćj posiadłości uważać należy. Przez skom- 
masowanie bowiem gruntów osiąga się prócz 
wielorakich korzyści dla pojedynczego gospo- 
darstwa, dla całości rolnietwa uruchomienie tj. 
ułatwienie przechodzenia ziemi z ręki do ręki, 
co w dalszćm następstwie pociaga koniecznie 
k SM — jak tego Anglja i niektóre okolice 
iec są dowodem — zmniejszanie się liczby 
gospodarstw na mili kwadratowćj, a wzrastanie 
większych posiadłości przez kupno i aneksję 
już skomasowanych mniejszych gospodarstw. 

„Dalszym przeto, pośrednim skutkiem u- 
ruchomienia ziemi w połączeniu z komasacją 
gruntów będzie uruchomienie znacznćj ilości sił 
roboczych w kraju najpierw w skutek oszczędze- 
nia pracy, jaką uprawa jednego większego ka- 
wała gruntu zamiast kilku parceli dla mniejsze- 
go właściciela za sobą pociąga; następnie w 
skutek zmniejszenia się w ogóle liczby małych 
gospodarstw w kraju, które wykupione i przy- 
łaczone do większych swe siły robocze tamtym 
w znacznćj części przekazują. 

„Te główne pezyczyny ekonomiczne braku 
najemnika mieszczą zarazem i powód, dla któ- 
rego i jakość pracy naszego robotnika wiele do 
życzenia zostawia. Brak centralizacji w rolnie- 


sunka 
zbyt różową i obliczoną wyraźnie na to, 
żeby się „przypodobać wiedeńskim Prusa- 
kom zasiadającym w delegacjach. Wa- 
żnym punktem jest tylko stanowcze oznaj- 
mienie nieinterwencji w sprawach wło- 
skich. M, 

Delegacja galicyjska miała postawić ga- 
binetowi żądanie administracyjnych re- 
form, któreby zaraz miały być dokonane, 
jakie one są i czy nastąpią? niewiadomo. 

Morgenpost i Presse donoszą, że nomina- 
cja hr. Gołuchowskiego namiestnikiem w 
Galicji jest już faktem dokonanym. 

Szesnasty sejm wielkiego s r po- 
znańskiego został otwarty w, dniu 20go 
czerwca. Komisarz ię | hr. Königs- 
mark i marszałek hr. Schalenberg prze- 
mawiali przy zagajeniu sejmu, podnosząc 
trudności z jakiemi walczą sejmy prowin- 
cjonalne. Przypominamy czytelnikom, że 
sejmy w. ks. poznańskiego są sejmami 
stanowemi i mają bardzo ograniczony za- 
kres działania, dla tego też i działanie nie 
daje przedmiotu do obszerniejszego roz- 
bioru. 

Zapowiedziana przez Thiersa wielka 
rewja wojsk w Paryżu została odroczoną 
z powodu usposobienia żołnierzy, którzy, 


twie, jakićj tylko wielkie gospodarstwa dobrze |jak twierdzi Morning Post, mieli wydawać 


urządzone sa przedstawicielami, pozbawia kraj 
szkół — że tak powiem — gdzieby robotnik 
dłuższy czas pracujący przywykł nietylko do 
pracy ciąglejszćj, nabrał tego co zowia nawy- 
knieniem do pracy tj. siły i energji w pracy, a 
przytóm zastosowany do zasad podziału pracy 
zbliżył się poniekad swóm uzdolnieniem do xo- 
botnika fabrycznego. — Przymioty te dopiero 
w połaczeniu z pewną oświatą podnoszą stan 
robotnika w kraju do znaczenia potęgi ekono- 
mieznćj; dlatego stosunków obecnych robotnika 
w Galicji ze stosunkami zachodu porównać nie 
można, gdyż tamte więcćj rozwinięte znajdują 
się w wyższym stopniu rozwoju. 

„Przejdziemy teraz do przyczyn moralnych, 
które robotnika wiejskiego od pracy odstręcza- 
ja i podaż tójże z jego strony uezczuplają. 

„Najważniejszą niestety przyczyną tego jest 
niski stopień oświaty, z którego wypływa za- 
poznanie znaczenia pracy dla jednostki i dla 
całego społeczeństwa. Małe potrzeby robotnika 
wiejskiego (w części skutek tćj niskićj oświaty), 
które go do pracy natężonćj nie przynaglają, 
oddziaływają znów jako jedna z przyczyn na 
małą podaż pracy ze strony robotników dla 
większych gospodarstw. 

„Tu tylko oświata najogólniejsza, szerząca 
między ludem nietylko początki nauki, jakich 
może udzielić szkoła ludowa, do uczęszczania 
którćj przymus powinien przynaglać, lecz mia- 
nowicie z zakresu nauk przyrodzonych i rolni- 
czych, złożona w dziełkach popularnych, roz- 
przestrzenianych w czytelniach najliczniejszych 
po parafjach—może skutecznie złemu zaradzić 
i wychować nowe pokolenie robotnika chętnego 
i umiejącego pracować. 

„Jako przyczyny uboczne i więcćj do pe: 
wnych miejscowości przywiązane, pociągające 
nieoświeconego robotnika do próżnowania, wy- 
mienić musimy tygodniowe w miasteczkach targi 
i wielką ilość świąt na Rusi, gdzie święta rzym- 
skie równie jak i ruskie przez lud święcone 
bywają.“ 

Daléj przechodzi autor do środków i jako 
główny: środek uznaje komasację gruntów i za- 
prowadzenie systemu komorników, używanego 
w Poznańskićm; podaje prócz tego jeszcze inne 
przykłady urządzeń gospodarczych. Zajmujacą 
tę rozprawę można w każdćj księgarni za 25 e. 
nabyć. 
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Wiadomości telegraficzne. 


okrzyki: Vive l'empereur! Jeżeli wiado- 
mość ta jest prawdziwą, jeżeli armja rze- 
czywiście wzdycha za cesarstwem — to 
wszelkie uchwały zgromadzenia narodo 
wego na nie “i nie przydadzą i lada 
ambitny jenerał będzie mógł sprowadzić 
napowrót do Francji wygnańca z Chisle- 
hurst. 

Kredyt francuzki, któremu minister fi- 
nansów do niedawna przypisywał wielkie 
znaczenie, zaczął znów upadać, a to po- 
dobno z powodu niepokojących wieści co 
do postawy Francji względem Włoch. 
Thiers widział się w skutek tego zmu- 
szonym do wydania okólnika do zagra- 
nicznych reprezentantów Francji, w któ- 
rym ubolewając nad położeniem głowy 
katolicyzmu, uznaje jednak fakt dokona- 
ny, na który Europa przyzwoliła. 

Kurja rzymska postanowiła stanowczo 
nie przyjmować żadnego dyplomaty, któ- 
ryby miał podwójne stanowiska u dworu 
rzymskiego i papiezkiego. W skutek tego 
Niemcy będą zdaje się reprezentowane 
wobec papieża przez hr. Tauffkirchen, 
posła bawarskiego. F 

Z okazji jubileuszu otrzymał papież 
tyle podarunków, że ich wartość w przy- 
bliżeniu obliczają na 25 miljonów franków. 


Ostatnie telegramy. 


Wiedeń 22 czerwca. Komisja de- 
legacji rajchsratowćj ukończyła obra- 
dy nad budżetem ministerstwa spraw 
zagranicznych. Lonyay uprasza o 
prędkie załatwienie budżetu wojny, 
gdyż węgierska delegacja ukończy 
niebawem obrady nad całym budże- 
tem. Demel odpowiada, że sprawo- 
zdawcy budżetu wojny wstępne ro- 
boty ukończyli, niechaj Lonyay zw1ó- 
ci się do austrjackiego ministra finan- 
sów, żeby komisji udzielił prędko 
żądanych wyjaśnień. Komisja posta- 
nowiła odbyć przyszłe posiedzenie 
dopiero wtedy, gdy austr. minister 
finansów oświadczy gotowość do da- 
nia tych wyjaśnień. 


Wiedeń 22 czerwca. W skutek P 


Podajemy wyżéj mowę hr. Beusta o ok pożyczki. Thiers wykazuje, że 
ch Austrji do zagranicy. Jest ona| Francja mimo nieszczęść nie mających ró- 


wnych sobie, może znieść ciężary, które 
na nią spadły. Cesarstwo oszukało kraj, 
przedkładając dwa odrębne budżeta, Za- 
rzuca cesarstwu, że nie przeszkodziło w 
r. 1866 wojnie Prus z Austrją. Polityka 
Napoleona była niedorzeczną. Po błędzie 
pod Sadową, nastąpił większy błąd: 
chęć naprawienia poprzedniego błędu bez 
wojskowego i politycznego przygotowania. 
Austrja nasza jedyna, pożyteczna aliantka 
kazała Napoleonowi powiedzieć : Nie licz 
na mnie. Rezultatem wojny jest dla Fran- 
cji strata 8 miljardów. Opłacając jednak 
swój błąd, stwierdzi ona jak tuszę, w bli- 
skićj przyszłości swoją nieśmiertelną wiel 
kość. Thiers mówi o wielkióm wrażeniu, 
jakie wywarł w Europie widok jedności 
i oporu Paryża. Gambetta popełnił wiel- 
ki błąd, przedłużając opór nad Loarą bez 
widoków powodzenia. Gdyby wtedy po- 
kój został był zawarty, to mogły nasze 
straty zostać ograniczone na l5set miljo- 
nów kosztów wojennych, 2'/⁄ mil. wyna- 
grodzenia i prawdopodobnie zmniejszone 
straty terytorjalne (?). Cała suma kosztów 
wojennych dosięgła potóm 3 miljard. Gor- 
liwość i patrjotyzm Gambetty moznaby 
usprawiedliwić uczucia te potrzebują u- 
sprawied iwienia (?), lecz przywięszała się 
do nich gorliwość w widokach stronnie- 
twa. Cesarstwo jest za to wszystko od- 
powiedzialne i jest przyczyną naszych nie- 
szczęść. Wyłuszcza dalej Thiers budżet 
z r. 1870. Pasywa wynoszą 3 miljardy i 
300 miijonów, aktywa 2,756 mil. wraz z 
pożyczką, ale po odtrąceniu rezultatu po- 
datków. Pozostaje niedobór 645 mil. Nie- 
dobór na rok 1871 wyniesie według przy- 
bliżonego obrachunku 986 mil., cały za- 
tem niedobór za oba lata 1,631 mil. Gdy 
zaś brak pożycza nam 1,330, mil., pozo- 
staje niepokrytych 301 mil. Nasz bieżący 
dług wynosi 650 mil. Francja płaci z o- 
chotą podatki. Wydatki wzrastają jednak, 
trzeba ruiny paryzkie odrestaurować i o- 
kazać odwagę, że żaden naród tak pręd- 
ko się nie dźwiga jak Francja. 

Prusom mamy zapłacić 2 miljardy bez 
125 miljonów już zapłaconych i 325 mi- 
ljonów wyrównanych przez ustąpienie ko- 
lei wschodnićj. Bank może nam zaliczyć 
jeszcze 200 milj., mamy więc do rozpo- 
rządzenia 650 milj. na nieprzewidziane 
wydatki. Odbudujemy ruiny paryzkie i 
Ho mj granice otwarte przez klę- 

wojenne. Pierwsza wpłata na poży- 
czkę wynosi 150/,, wielu subskrybentów 
zapłaci z góry, w ten sposób uwolnimy 
się od długu pruskiego, Bank posiada 0- 
becnie 520 milj. w złocie i w potrzebie 
zaliczyłby nam pieniędzy bez pomnoże- 
nia obiegowych biletów bankowych, któ- 
re wynoszą 2400 milj. Przed trzema la- 


(tami nie nadejdzie potrzeba uciekania się 


do nowćj pożyczki. Nasze finansowe po- 
łożenie jest ciężkie, ale nie nieszczęsne. 
Płacimy bankowi 5%/,, a w roka przy- 
szłym 10/,., Pożyczka będzie emitowaną 
+1 kursie 82 lub 83 z 5"/, — więc mieć 

ędzie prawie 6"/,. Przy rozsądnóm go 
spodarstwie będzie możność późnićj po- 
życzkę po 5 lub 5YV,0/, przyjąć. 

Thiers wylicza potóm nowe ciężary 
budżetu i procenta od 8 miljardów ko- 
sztów wojennych i wynagrodzenia wojen- 
nego 356 milj., do tego 200 milj. wydat- 
(ków amortyzacyjnych — razem 556 milj. 
Suma ta zmniejsza się do 436 milj. przez 
redukcję wydatków, trzeba budżet wojny 
i marynarki zmniejszyć. Nowe . podatki 
okryją łatwo nowe ciężary. ! 
Tylko przeciw jednemu nowemu po- 


Praga 21 czerwca. Policja zabrania doniesień w zagranicznych dzienni: | datkowi jest opozycja, na surowe mate- 


Ten żałobnego obchodu klęski 
pod Białą górą. 

Peszt 21 czerwca. Honwedzi odbyli 
PA kartaczownie, która wybornie wy- 

adła. 
r Wersal 20 czerwca. Okólnik ministra 
sprawiedliwości żąda dymisji wszystkich 
urzędników rządowych, kandydujących 
przy wyborach. Regóres i Vesiniers zo- 
stali uwięzieni. EJ 

Londyn 20 czerwca. Komitet izby niż- 
szćj przyjął bil reformy armji. Ks. Au- 
sirab wrócił do Anglji. 

Bukareszt 20 czerwca. Utworzył się 
tu tajny bułgarski rząd narodowy i wy- 
dał manifest, spó wiadajócy nową walkę 
o wyswobodzenie z pod jarzma Turków. 


- Przegląd polityczny. 

Wiedeńskie dzienniki zapisują, że te- 
raźniejszy rajchsrat zapewne już 
poraz ostatni budżet wotował. 
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9 77 | mego zawodu. 


78 12) 72 79jet comp. 
51 50/150 50| w hotelu pod „Różą,* 
— —|w Pradze J. Fürst; w Bernie F. Eder; 
— —| niowcach Schnirch; w Klausenburgu J. Kronstidter; w Bochni J. E. Bulsiewiez. 


kach o wojskowych ruchach Rossji 
na granicach Austrji, hr. Gorczakow 
bez zażądania wyjaśnień zawiadomił 
hr. Chotek, posła austr., że donie- 
sienia te są bezzasadne; że Rossja 
pragnie utrzymania dobrych stosun- 
ków z Austrją i przekonaną jest o 
takiej samćj chęci Austrji. Hr. Cho- 
tek doniósł o tém tutaj. 

Berlin 22 czerwca. „Kreuztng.* 
dowiaduje się, że rząd przedłożył 
w Rzymie sprawozdanie o zacho- 
waniu się frakcji katolickićj, w sku- 
tek czego Antonelli zganił to zacho- 
wanie się. 

Kopenhaga 21 czerwca. Król grecki 
przybył tu po południu. 

Insbruk 21 czerwca. Etsch przerwała 
tamy przy Neumarkt i Kurlining, przer- 
wa komunikacji kolejowćj, powódź ogrom- 


'rjały, zwłaszcza tkackie. Thiers mówi, 
lże jego system handlowy nie będzie się 
| opierał na przywróceniu ceł prohibieyj- 
nych, lecz na podwyższeniu niektórych 
taryf. — Francuzka produkcja dosięga 
16 do 17 miljardów ; znajdzie się więc 
łatwo 436 miljonów bez uszkodzenia jéj. 
Położenie nasze jest względnie dobre, 
nasze klęski wyjdą nam na pożytek (ży- 
we oklaski). Nie podpiszę nigdy nazwiska 
mojego pod ustawę, któraby miała po- 
datek dochodowy zaprowadzić. p 

Kursa. — Wiedeń 22 czerwca g. 2.— 
Akcje kredytowe 290.20. — Lombardy 
176.—. — Losy z 1860 r. 99.80. — Losy 
z r. 1864 126.80. — Akcje franko-austr. 
121.25.— Napoleony 9.85'/,,— Akcje kol. 
PE Karola Ludwika 250 25. — Akcje 

olei lwowsko-czerniow, 173 50. — Akcje 
kolei północno - wschodnićj 164.20: — 
Akcje banku 784.—. — Akcje banku 
związkowego (Vereinsbank) 106.50. — 

sposob.enie giełdy: stałe. 


No ŻEM ROAR AK Ee 

na. Wylew Renu pod Hohenems wielki. | Redaktor i wydawca dr. Ludwik Gumplowicz. 

Wersal 21 czerwca. Mowa Thiersa w | Redaktor odpowiedzialny: Stan. Gralichowski. 
N adesłane.) 

Wszystkim cierpiącym zdrowie przynosi delikatna Revalesciere du Barry, która bez 


lekarstw i kosztów usuwa następujące choroby 


Wszystkie cierpienia żołądkowe, nerwowe, piersiowe, płucowe, choroby wątroby, gruczoł, 


— — | błon śluzowych, choroby pęcherza, nerek, tuberkuły, suchoty, asthmę, kaszel, niestrawność, 


zatkanie, rozwolnienie, bezsenność, słabość, hemoroidy, wodną puchlinę, febrę, zawrot głowy, 


dworu hr. Pluskowa, margrabin; de Bréhan. 


5 83| kongestje, szum w uszach, nudności i womity nawet podczas błogosławionego stanu, diabetes, 
122 — „9 95| melancholję, chudnięcie, reumatyzm, podagrę i bladaczkę. — 72,000 wyzdrowień, czego nie 
TRZ mogły dokonać żadne lekarstwa, a na co między innemi mamy świadectwo Ojca św., marszałka 


Pożywniejsza niżeli mięso, Revalesciera zaoszczędza tak u dorosłych jakoteż u dzieci 


50 razy tyle, ile kosztują lekarstwa. 


Od kilku lat już nie megłem się cieszyć z 


Neustadt w Węgrzech. 
upełnóm zdrowiem; trawienie było nieregularne; 


90 50| cierpiałem na różne dolegliwości żołądkowe i zaflegmienie. Od dolegliwości tych uwolniło mnie 


teraz 14-dniowe używanie Revalesciery, tak, że bez przeszkody mogę teraz wypełniać obowiazki 


J. L. Sterner, nauczyciel przy szkole ludowćj. 


W puszkach zawierających 1/, ft. 1 złr. 50 kr., 1 funt 2 złr. 50 kr., 2 ft. 4 złr. 50 kr., 


5 ft. 10 złr., 12 ft. 20 złr,, 24 ft. 36 złr. 

Revalesciere Chocolatèe w tabliczkach 
2 złr. 50 kr., na 48 filiżanek 4 
filiżanek 2 złr. 50 kr, na 48 filiżanek 4 złr. 
20 złr., 576 filiżanek 36 złr. 


na 12 filiżanek 1 złr. 50 kr., na 24 filiżanek 


złr. 50 kr.; w proszkach na 12 filiżanek 1 złr. 50 kr., na 24 


50 kr., na 120 filiżanek 10 złr., 288 filiżanek 


Sprowadzić można gdziekolwiekbądź za przekazem pocztowym przez: Barry du Barry 


w Wiedniu Wallfschgasse 8; 


w Krakowie Jakób Goldwasser, przy ulicy Florjańskićj 
i w aptece Józefa Trauczyńskiego pod „Gwiazdą;* w Peszcie Török: 
we Lwowie Rotlender und Sigmund Rucker; w Osa. 


Z 00 


Zwraca się uwagę Cierpiących na rz e 
0 Ta laonya ży. marss -dolgog inerat G. Art saaa epuklinę (ruptura) na samisi- 


$. 


a 


BĘ Od administracy1i. 


Nakładem wydawnictwa „Kraju“ 
wyszły i sa. do nabycia 
w Erakowie w administracyi „Kraju 
i jako tóż 
we wszystkich księgarniach krajowych i zagranicznych: 


Skrupuły, powieść Chłędowskiego 1 tom 
Album fotegraficzne, 2 tomy . . . . 


o bi Cza GE N e Naato ON 


(Każden. tom sprzedaje 


Irydjon, odczyt Ad. Bełcikowskiego 


się także osobno) 


Józef Ignacy Kraszewski Przypomnienie 40to-lecie zasług piśmienniczych i pracy p. 


Karola Estreichera . . +a . * . 


ace 


Sto djabłów, powieść z czasów sejmu czteroletniego J. I. Kraszewskiego, 2 tomy . 
Tajny fundusz, powieść Zacharjasiewicza, 2 tomy . 
Rodzina Orskich, powieść Wołodego Skiby, 2 tomy. 


Walka stronnictw, komedja Stożka, 1 t. . . . 


Sobory, szkic historyczny przez W. B. K. 


0 sprawie ruskiej 
Po ślubie, komedja Koziebrodzkiego 


śłtemół ao ai ww -t 


Dwa szkice powieściowe, (Pół prawdy — 
Uitramontanie i Moderanei . . . . « « « . - 


WE Dzieła te przesyła także administracja „K 


poz R EE 


RE” Poszukuje się “0 


Wioska na księżycu) 


re""y 


Jz piątku 23 czerwca. 


BÓL ZEBÓW 


leczę w okamgnieniu i gruntownie. 


ZEPSUTE i SZPETNE ZĘBY 


osadzam bez najmniejszego bólu, nieróżniace sie od prawdziwych, a do Żucia wyborne. 


W. UJHELYI jun. 


następca dentysty J. %. Ujhelyi 
Przyjmuie od g. 9 da 12 iod 2 de 6. Mieszka przy ul. Grodzkiej Nr. 62, naprzeciw handlu p. Schwarza. 


Podczas panującćj 


EB zarazy na bydio Ti 


zalecamy jako szczególny środek zapobiegający wpływom zarażliwym , korneuburgski proszek 
dla bydła i zwracamy uwage na niżój umieszczone pisma: 

Panie Redaktorze! W szanownym dzienniku Pańskim słusznie zwrócono uwagę 
na istotne korzyści, jakie wynikają z użycia korneuburgskiego proszku dla bydła podczas 
panujacćj zarazy bydła. — Ciężkie straty, jakie pociagneła za sobą w niektórych okolicach 
zaraza na bydło, zniewalają, więcój niż pewna. każdego rolnika do szukania ile możności 
najpewniejszych środków zabezpieczenia sie od nićj; dla tego mam sobie za obowiazek 
udzielić doświadezeń w tym względzie nabytych z wielu spostrzeżeń, że nie widziałem dotąd 
ani jednego wypadku, by w gospodarstwach, w których używano regularnie korneuburgskie- 
go proszku dla bydła podezas pojawiającćj się zarazy na bydło, zaraza ta wybuchła. 

Najoczywistszy zaś skutek” tego środka okazał sie już w r. 1856 w stajni pana 
Oberaulera w St. Ruprecht pod Villach, w którego sąsiedztwie gospodarze ponieśli znaczne 
straty, gdy tymczasem w jego stajni nad wszelkie spodziewanie nie ubyło ani jednćj sztuki 
bydła. Rrzeczywistość tego zdarzenia potwierdzić mogą nietylko pan Oberauler, ale i tamtej- 
szy naczelnik pan Schöffmann. — Przyjmij Pan, ete. 


„KANTOR BANKOWY 
STANISŁAWA FEINTUCHA 


przyjmuje do ostemplowania w Wiedniu lub wymieni na już 
ostemplowane 


Akcye Węgiersko-Wschodnie, Koszyckie, Rudolfa 


i wypłaca dziś już procent od tychże akcyj w srebrze d. 1go 
lipca r. b. płatny, podług dziennego kursu bez żadnego po- 
trącania. — Również wszelkie inne kupony 1-go lipca płatne, 
czy to w banknotach, czy w srebrze w tymże kantorze już 
zrealizować można. 


STANISŁAW FEINTUCH, 


w Ezrakowie, Rynek główny, 


1962(1-3) szara kamienica. 


BIURO KOMISOWO-HANDLOWE 


JAKOBA GOLDWASSERA 


SPOLNIKA 


z kapitałem 10'000 do przedsiębiorswa kupna 300|z ogrodem owocowym i warzywnym pod Nr. 4 
do 500 morgów lasu nad Sanem dobrze utrzyma- | na przedmieściu Grzegóżki, jest pod korzystnemi 
nego, materjał budowlany i okretowy. — Bliższa warunkami z wolnój reki 


wiadomość udziela biuro komisowe i wywiadowcze (sle) sprzeđania. 


Villach, M. First. w Krakowie ulica Florjańska, w Hotelu pod „Różą“. 


SF Ajencja zabezpieczenia szkód ogniowych, gradobicia, niemnićj wszelkiego rodzaju -%3 
zabezpieczenia na życie. 


Ajencja ogłoszeń dla wszystkich dzienników europejskich z odstąpieniem znacznego rabatu 


M ——— 


przyprowadzam znowu do stanu użytecznego i pięknego. 
(1934) 
Wielmożny Panie! Skutkiem zarazy na bydło, która wybuchła w niektórych oko- 


licach, wyczerpały się zupełnie zapasy pańskiego proszku korneubnrgskiego dla bydła i po- 


Zygmanta Kotkowskiego w Wiedniu 


Wiadomość w sklepie massarskim p. Armuło- 


nieważ użycie tegoż okazało najlepsze skutki, przeto prosze Pana o jak najrychlejsze łaska- 


lub adwokackićj, majacy długoletnia praktyke, 
poszukuje umieszczenia. 


1960(1-5) (Stadt, Auwinkel Nr. 3). wicza przy uliey Florjańskićj. 1950(2-4) 


uzdolniony do prowadzenia kancelaryi notarialnój dla 


Galicyi i Bukowiny 
Wiadomość w domu komissowo handlowym 
L. Sroczyńskiego w Krakowie. 
1961(1-2) 


Cierpiącym na przepuklinę. 


Maść na przepuklinę G. Sturzeneggera w Ę 
Herisau, w Szwajcarji, uzyskała wiele dzięk- Š 
czynień dla swćj szezególnéj skuteczności w prze- Ø% 
pułlinach, chorobach macicznych i hkemoroi- gą 
dach. Liczne świadectwa potwierdzają zupełne gf 
wyleczenie nawet chorób zastarzałych. Na gi 
zamówiania frankowane, posyła się wskazówkę W 
używania gratis. Można dostać w słojach po g 
3 złr. 20 kr. w. a. tak u wynalazcy samego ® 
jak i u pana W. Redyka w aptece pod „ba- jg 
rankiem* w Krakowie. 1727(6-12) 6 


w Wiedniu (Stadt, Auwinkel Nr. 3) 


poleca sie 


laniu wyjaśnień w wszelkich interesach. 
worod 1921(4-12) 


“E © op "= 


Koncesyonowane Biuro 


komissyjne i wywiadowcze |g 


pygmunta Kotkowskiego 


w zakupnie i sprzedaży dóbr i realności miejskich, 
w wypożyczania i lokowanin kapitałów, w zaku- 
pnie i sprzedaży wszelkich gatunków zboża i zie- 
miopłodów, materjałów surowych i gotowych fa- 
brykatów, głównie wełny, spirytusu; w stręczeniu 
spólników z odpowiednymi kapitałami do wszel- 
kich handlowych i przemysłowych przedsiębiorstw; 
w streczeniu i nmieszezaniu ludzi fachowo wy- 
kształconych we wszelkich gałeziach kupiectwa, |$ 
przedsiębiorstw i gospodarstwa wiejskiego; w przyj- | 8 
mowaniu inseratów do dzienników krajowych i| 
zagranicznych, nakoniec w pośredniczeniu i udzie- 


sez ozsdoj 


we przysłanie mi parowcem 200 wielkich i 300 małych pak za wypłata należytości w urzę- 
dzie pocztowym. Z poważaniem 
Panesova Karol Rauschau i Synowie. 


W KRAKOWIE: u pp. M. Jawornickiego, Józefa Jahna. — We LWOWIE u K. Iskierskie- 
go,,p. Mikolascha, S. Muckera. — W ANDRYCHOWIE u pp. Fr. Unger Miszko. — W BIA- 
ŁKJ p. E. Keller. — W BIELSKU p.S. A. Stanko apl, J. Knaus. — W BOCHNI p. Pa- 
wet Niedzielski i p. A. Faliszewski. — W BÓBRCE p. A. Karpuczki.— W BRZEŻANACH 
p. J. Margulies, p. Źminkowski apt. i p. J. Fadenhecht. — W BEŁZIE p. Hrymak. — W 
BORSZCZOWIE p. M. Niemczewski.— W BRODACH w aptece p. Ed. Liszka, M. Kulak 
W BUCZACZU p. K. Popowicz. — W CZERNIOWCACH p. E. Schmirch. — W DZI- 
KOWIE p. S. Bodziński. — W DROHOBYCZU p. Kleczkowski. — W PODHAJCACH 
p, Maurycy Fajnich — W GRÓDKU p. I. Willig.— W KOŁOMYI p. Sidorowicz. — W LE- 
ZAJSKU p. J. Hirschfeld i p. Maresch. — W LIMANOWIE p. A. Müller. — W LISKU 
p. R. Burański. — W MAKOWIĘ p. Mayer apt. i E. Trammer. — W MIELCU p. Wł. 
Satkowski. — W MIKULINCACH u p. Miedlnickiego. — W NOWYM TARGU p. L. Ka- 
mieński. — W NOWYM, SĄCZU p. Kosterkiewiczowa wdowa. — W PRZEWORSKU p. 8. 
Keller. — W PRZEMYŚLU pp. Gajdeczka syn i Edward Machalski. — W RZESZOWIE 
p. J. Schaitter i syn. — W ROZWADOWIE p- Karo! Marecki. — W SANOKU p. Robert 
Barth. — W SMOLNICY p. F. Wimmer. — W STANISŁAWOWIE p. R. Świtalski, da- 
wnićj pp. Tomanek i Sebensitz. — W TARNOWIE p. Wielogórski. — W TARNOPOLU pp. 
A. Morawetzi S. I. Zeliner.— W WADOWICACH p. A. Foltin i p. Ant. Uhma wdowa. — 
W WIELICZCE p. B. Wątorkowa wdowa.— W ZALESZCZYKACH p. J. Kodrębskii spółk. 


Ostrzeżenie Uprasza się, żeby elcacy uniknąć pomyłek, nie mieszali Franciszka 
« J. Kwizdy płynu restyfucyjnego, który jest jeden, co go odznaczono 
c. k.wył. przywilejem, z innemi podobnemi i podobnie nazywanemi wyrobami.— Prosze także 
uważać na to, ze na każdćj etykiecie Korneuburgskiego proszku dla bydła poniżćj stojący 
podpis jest w czerwonym kolorze i poezuwam sie do obowiazku uwiadomić, że sa fałszowane 
wyroby składające się z części całkiem bezskutecznych, a nawet szkodliwych i przestrzegam 
bardzo, żeby ich nie kupować. 


stósownie do wielkości zamówienia. 


BIURO KOMISOWE. 

Pośredniczy przy zakupnie i sprzedaży domów, 
dóbr, lasów, fabryk i t. p. 

Pośredniczy w wynajmowaniu i w najmowa- 
niu mieszkań, sklepów i różnych domów. 
Wypożycza pieniedzy na weksle lub pewna 
hipotekę, jak również lokuje takowe pod 

bardzo korzystnemi warunkami. 

Umieszcza oficjalistów prywatnych do gospo- 
darstwa, buchalterów, subjektów handlowych, 
praktykantów, nauczycieli, gawernantki, cze- 
ladników, terminatorów i wszelka siużbe. 

Przyjmuje ajencje fabryk krajowych i z*gra- 
nicznych bez różnicy jakości towarowej, 

Przyjmuje administrację kamienic i domów 
w Krakowie. 

Obywatelom m. Krakowa nastrecza najlepićj 
p!acacych lokatorów. S 

Wysyła wszelkie towary, meble itp. na wszys- 
tkie strony świata. 

Udziela pewnćj wiadomości o fabrykach i do- 
mach handlowych w kraju i za granica. 
Przyjmuje towary i produkta w komis i udzie- 

la zaliczki na takowe. 

Udziela wiadomości o podróżach koleja żela- 
zna, na statkąch parowych i żaglowych. 
Pośredniczy w ugodzie pomiedzy dłużnikami 

i wierzycielami, tudzież w sdbiorze pieniedzy. 

Przesyła paszporta do wizy, które po trzech 
dniach dorecza. 

Ajencja dostawy wszelkiego gatunku losów i 
papierów państwowych za opłata całkowita 
lub w ratach miesiecznych. 1833(6-12) 


SKŁAD KOMISOWY. 

Jana Hoffa z ekstraktu słodowego: piwo, cze- 
kolada, proszek czekoladowy i mydełka. 

J. G. Popp'a woda anaterynowa do ust, pro- 
szek i pasta do zebów. 

Revalesciere Barry du Barry wszelkiego ro- 
dzaju, skład główny. 

Wiihelmsdorfski ekstrakt słndowy, czekolada 
słodowa i eukierki słodowe. 

Liebig'a ekstrakt mięsny. 

A. Molla proszki Seidlickie. 

Tran wielorybi z Bergen w Norwegji. 

Józefa Fiirsta lekarski płynny cukier z żelaza. 

C. Chopa w Hamburgu: Olejek przeciw cho- 
robom usznym. 

Palma, niezrównana esencja na. kedzierzawie- 
nie i upiekszenie włosów. 

Aptekarza Wilhelma Ziółka do czyszczenia 
krwi. 

F. J. Kwizdy w Korneuburgu, płyn restytucyj- 
ny dla koni, proszek dla bydła itd. 

Najlepsza pasta do zapuszczania posadzek, 
bez potrzeby frotera. 

Farba niewypieralna do bielizny z przynale- 
żacemi stemplami i z dowolnemi 2m4 literami. 


Niemnićj znaczny skład wielu przedmiotów 
farmaceutycznych i przemysłowych. 


SEŁ.AD 


zagranicznych likierów, prawdziwego Jamaika 
rumu i herbaty rossyjskiej. 


1730(10-10) 


W dewniatie Dzieł Katolickich | 
Władysł. Jaworskiego 


w Krakowie, 


poleca swój skłąd ksiażek treści religijnej, nauko- 
wćj i powieściowćj 


Onrawnych na nagrody. 


Zamówienia uskuteczniają sie bezzwłocznie. 
1951(2-3) 
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DY EraLan S 


Stósowne na podarunki 
dla bierzmujących się. 


Dobrze uregulow. zegarki własnego wyrobu 
wypróbowane przez c. k. urząd probierczy 


sprzedaje się z poręczeniem trzechletnićm po nie- 
»łychanie niskich cenach. 
— A am 


T lk 1 zh. 50 kr. albo © złr. prawdziwy pa- 
y 0 ryski zćgar bronzowy z jednorocznóm po- 


akże wzory. 


ie t 


” 
» 
” 
, 
żadanie przesyła si 


2 złr. 20 kr. 
90 
30 
60 


2 
3 
3 
4 


me~ KURCZE EPILEPTYCZNE (padaczkę ) 


leczy listownie lekarz specjalny dla epilepsji dr ©. EXiMizch w Berlinie 
(1811) teraz Nenenburgerstrasse 8. — Już setki zupełnie uleczonych. (8-40) 


vormals Adlergasse. 


Zamówienia z prowincji uskutecznia się natych- $š 
miast za pobraniem pocztowóm. 
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Juliusz Gabrieli w Wied 


A, MA E AE E AAEE ES E PCO ZER 


Selbsthehandlun 


Wieden, Margarethenstrasse, Nr. 4, 
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6-łokciowe, 


reczeniem. 

p łk 9 zir. prawdziwy angielski srebrny zćga- 
y 0 rck eylindrowy z kryształowemi szkłami, 

minutnikiem, wraz z pieknym łańcuszkiem do zćgarka 


MYDLA SŁODOWE .... 


A geheimer A f z 
` A 5 . è ze złota talmi z medaljonem i kartą zareczenia. 
położona nad spławna rzeką Dunajcem, obejmuja- mk x do użytku kąpielowego 1 toaletowego T lk 12 złr. srebrny zćgarek cylindrowy z praw- 
. ca przeszło 630 morgów przestrzeni, z którćj zaj- aj: Krankheiten y 0 dziwa obrączka złotą do odskakiwania, 
> 
En 
m 


WIEŚ 


skutkują nader zbawiennie w cierpieniach muszkuł, kości i nerwów (oświadczenie księcia Bismarcka, 
barona Heydt'a i baronowćj Graffenried); usuwają wszelka nieczystość skórną i nadają skórze świe- 
żŻój i zdrowćj barwy. (Według sprawozdania Wiener Medic. Presse). 

Prawdziwych dostać można tylko w 


c. k. konces. głównym składzie JANA HOFFA, nadwornego liweranta 


mocnóm szkłem kryształowćm, wraz z łańcuszkiem, me- 

dalionem z złota talmi, z kartką zaręczenia. 
F dl 15 albo ZO złr. prawdziwy angielski sróbrny zógarek ankrowy savonette, z po- 

y KU dwójna koperta najpieknićj grawirowaną wraz z łańcuszkiem z prawdziwego złota 
talmi i kartka zareczenia. 
T lk 18 złr. prawdziwy ahgielski zegarek chronometrowy srebrny w ogniu złocony, 

y O wraz z łańcuszkiem medalionem z złota talmi i kartą raręczenia. 

lko 14 zir. taki sam w znacznie lepszym gatunku z oryentalnym drogoskazem. 

44 albo £7 złr. prawdziwy angielski zógarek remontoir Prince of Wales najsil- 
niejszego kalibru z szkłem kryształowóm, z wnętrzem nikłowóm z prawdziwego złota talmi; 
zógarki te o tyle sa lepsze od innych że nakrecają się bez kluczyka, do takiego zćgarka 
otrzymuje każdy łańcuszek z złota talmi wraz z medalionem i kartka poręczenia gratis. 
Tylko 13 zir. prawdziwy angielski zógarek cylindrowy z złota talmi, najnowszego fasonu 

z podwójnemi szkłami kryształowemi, gdzie można wnetrze chociaż zamkniete zo- 
baczyć, oraz z łańcuszkiem z słota talmi, medalionem i kartką poręczenia. » 

T lk 43 złr. zógarek z złota talmi z podwójną koperta savonette odskakująca, szkła 
y 0 kryształowe i wnętrze niklowe, wraz z łańcuszkiem z prawdziwego złota talmi, 

medalionem i karta poręczenia. 

Iy} lk 14 albo 47 złr. zupełnie mały damski zćgarek srebrny pozłocony wraz z łań- 
y 0 cuszkiem na szyję z prawdziwego złota talmi i kartką poreczenia. 

T lk 48 złr. prawdziwy angielski w ogniu pozłacany srebrny zćgarek chronometrowy 
y 0 z podwójua kopertą, pieknie emaljowany, wraz z pieknym łańcuszkiem z praw- 

dziwego złota talmi, medaljonem i kartka poręczenia. 

dh lk 18 albo ZO złr. najlepszy srebrny prawdziwie angielski zegarek ankrowy na 15 
y. 0 rubinów wraz z łańcuszkiem z najlepszego złota talmi, medalionem, i kartką 

poreczenia. 7 i 

T Ik 20 złe. srébrny zegarek remontoir bez kluczyka nakręcający się wraz łańcusz- 
y O kiem z złota talmi i medalionem. 


muja: ziemia orna 170 morgów, łąki i ogrody 16 
morg., las wysokopienny 420 m., jest z wolnćj 
reki do sprzedania. 


Bliższa wiadomość pod adresem: IE". EL. S. 


poste restante Gródek nad Dunajcem w powiecie 
Sądeckim. 1925(4-10) 


YONJYBIANY. 


EF] 


Nócessaire Antiblenorrhéene 


zur Selbstbehandlung der Genitalflüsse (Trip- 
per) enthält die Utensilien und die Medica- 
mente sammt belehrenden Instructionen für 


Selbstbehandlung des Trippers 
ohne weitere aerztliche Hile zu beziehen 
in der Ordinationsanstalt des Spezialarztes 


wed. Dr" Bisenz 


Mitglied der „Wiener Medizin. Facultit* ete. 
Wien, Stadt Currentgasse Nr. 12. 
Preis LO A. >. VVähbr. 
(ohne Postnachnahme). 

Ebendaselbst zu habeu das Werk: 
„Die geschwächte Manneskraft“, 
Impotenz, deren Ursachen und Heilung. 
Preis 2 fl. 6. W.  1365(55-150) 


w WA/iedcdniu, M. EirntnerrinĘ LL. 


DEF Jedynie prawdziwe i doskonałe dostać można u p. Takóba Goltwas- 
sera przy ulicy Florjańskićj w hotelu pod „Różą“, w aptece p. Trauczyńnskiego 
przy ul. Florjańskićj, u p. Jozefa Jahna w Rynku Głównym, u p. Wilhelma 
Fenz”a w Rynku Głównym, naprzeciw kościoła ś, Wojeiechai u pana TOzefa Gold- 
wraszera w domu Deichesa na Stradomiu w Krakowie; — u p. SAT. "I". A. WWielO- 
górskiego w Tarnowie; u p. ML. Kozłowskiego w Przemyślu — u pana 


1910(3-6) 


Losy k. prusk. loterji. 


| klassy 144 loteryi przesyła za gotówke 
Losy Oryginalne: */, à 39 talarów, */, à 16 
talarów,!/, A Tij talarów. — Udziały: '/, a 4 
tal., 1/ à 2 talar., t/g à 1tal., 1/32 à '/ą tal; 
ostatnie na wszystkie 4 klassy: '/, à 18 tal. 
1/6 à 9 tal., tg A 41/3 tal., 1/2 à 21/, talar. 


C. Hahn w Berlinie, 
nNreancierstrasseo 34. 
34 friiher Lindenstrasse 33, 34 


azim IKOrPAAtESO w Mielcu; — u p. I». Kartagenera w Rado- 
myślu — u p. J. QOEołowicza i Synów w Sanoku. 


Ostrzeżenie przed podrabianiem i fałszowaniem. 
Na wszystkich etykietach moich wyrobów słodo- 
wych znajduje się mój własnoręczny podpis. 


| —/ll 


Johann Hoff. 


W Lusławicach 
pod zakiuczynem 


jest z wolnéj reki do sprzedania: 
Aparat gorzelniany miedziany z kotłem, maszyna- 
mi i wszelkiemi przyrządami; 
Aparat z przyrządami do wyrobu piwa. 
Dwie kompletne młocarnie. 
Bliższa wiadomość udziela na żądanie: A. Ta- 
baczyński we Wróblowicach, poczta Zakłuczyn. 
1930(3-3) 


SŁABOŚCI PIERSIO WE. 
1603(22-2) KRALA 


prawdziwa Karolinenthalska 


HERBATA DAWIDA 


robiona przez lózefa Fiirst'a aptekarza w 
Pradze na Poricu, skutecznie działa przeciw 
katarom niersiowym i kaszlowi, przez usu- 
niecie których zapobiega się innym choro- 
bom płucnym, szczególnie suchotom. 

s 1 paczka 20 ct. w. a. 

Skład w Krakowie u Jakóba Goldwassera 


Ik 23, 25 V7 złv. złoty zógarek damski wraz z łańcuszkiem, medalionem i karta 
0 poręczenia — następnie 45 — 65 z kamieniami brylantowemi. 


ków z złota talmi krótkie złr. A, 4.20, 4.50, 4.80, 2, 8, 4, 5, 7, łańcuszki na 
szyje długie złr. 4.50, 2, 2.50, 3, 4, 5, ©, 8. 


Pendułowe zó z własnej fabrylci 
raz na dzień naciągany 10, 11 i 12 złr., — co 8 dni 16, 17, 18, 19 i 20 złr. 
Budziki bijące godziny i półgodziny co 8 dni sie nakrecajace od 25 do 30 złr. największe. 
Zegarki repetir bijące kwadranse i godziny od 40 złr. w góre. 
Najnowsze własnego wynalazku 

zegary pendułowe z werkiem grającym 2 lub więcćj kawałków — co godzinę jeden grajac. 
Werki grające 2 kawałki 18 do 20 złr. 3 kawałki 25 — 28 złr. Wszystkie zćgarki są pierw- 
szćj jakości i nie należy ich mieszać z fałszywemi. 

Za poprzedniem przesłaniem należytości lub za zaliczką pocztową każde zamówienie 
uskutecznia się punktualnie w 24 godzinach. 


Nieregulowane zégarki 2 złr. tanićj. Cenniki gratis. 


Zógarmistrze, handlujący zógarkami 


sztuk po zadziwiająco tanich cenach. = PZ 
Tylko w skutek kilkoletniego pobytu w Angli i Szwajcarji i wielkiego pokupu jestem 
w stanie sprzedawać zćgarki tak tanio. k 3 f 
Józef Hawelia fabrykant zégarków w Wiedniu, | 
Leopoldstadt, grosse Pfarrgasse Nr. 6, 
ZEE" Za zóćgarki u mnie nabyte reczę 3 am w przypadku, jeżli w ciągu tego czasu 
sprężyna się złamie lub coś innego %® Pin obowięzuję się to bezpłatnie naprawić. 
Główny skład: w Wiedniu, Leopoldstadt, grosse *tarrgasse Nr, 6, 
Filia: Floridsdorf, Hauptstrasse. 


BANK GALICYJSKI 


Handlu i Przemysła w Krakowie 


wypłaca począwszy 0d dnia dzisiejszego kupony płatne 30-go czerwca 
r. b. od Listów Zastawnych Towarzystwa Kredytowego Galicyjskiego 
bez żadnego potrącenia. 


znajda wielki zbiór zégar 
ków od 4.000 do 5.000 


1959(1-3) 


1695(8-12) 


paryskie, wiedeńskie, Prasskie i Berlinskie 
zwój l4-łokciowy, od © centów począwszy — sprzedaje po cenach fabrycznych handel pod firmą: 


Kraków d. 21 czerwca 1871. 
ulica Florjańska w hotelu pod „Różą“. 
ae A. GUMPLOWICZ 86 ues 


= OBICIA POKOJOWE > EF" 


Podejmuje się także tapetowania całych mieszkań. — Próbki obić POSYłŁAa na żądanie franco. 


m. 


W drukami „Kraju* ped zarzadom St. Gralichowskiego. 


